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Rozmowa z dyrektorem
Szkoły Podstawowej nr 3  

im. Jarosława Dąbrowskiego 
w Dębnie - 

 Zdzisławem Sołtysem
Od nowego roku szkolnego ob-

jął Pan funkcję dyrektora Szkoły 
Podstawowej nr 3 w Dębnie.  Wcze-
śniej był Pan zastępcą dyrektora w 
Zespole Szkół Ponadgimnazjalnych  
nr 1 w Dębnie im. Juliusza Słowac-
kiego, a  w 2015 r. roku  dyrektorem  
tej placówki. Praca na  stanowisku 
dyrektora to szereg obowiązków i 
zadań. Jakie wykształcenie pedago-
giczne Pan posiada i czy dotychcza-

sowe doświadczenie zawodowe przydaje się w zarzą-
dzaniu szkołą podstawową? 

Ukończyłem Wyższą Szkołę Pedagogiczną w Zielo-
nej Górze kierunek fizyka, a także studia podyplomowe 
z zastosowań technik komputerowych. Jestem nauczy-
cielem dyplomowanym. Przez 17 lat pełniłem funkcje 
kierownicze w Zespole Szkół przy ul. Zachodniej. Zdo-

byte doświadczenie jest bardzo przydatne w kierowaniu 
Szkołą Podstawową nr 3. Zarządzanie szkołą na poziomie 
ponadgimnazjalnym czy na poziomie podstawowym nie 
różni się tak wiele, oczywiście są elementy, w których 
podchodzi się inaczej do młodzieży, a inaczej do dzieci 
chociażby obowiązek nauki i obowiązek szkolny.

Jakie są  Pana plany względem „Trójki”? Na jakie 
trudności natknął się Pan w pierwszych miesiącach 
kierowania, a co zaskoczyło Pana pozytywnie? Jakie są 
pilne potrzeby szkoły?

Planem jest by SP nr 3 była szkołą, do której z chęcią 
przychodzą uczniowie i dobrze się w szkole czują, gdzie 
zdobędą wiadomości i umiejętności do kształcenia na 
etapie ponadpodstawowym, rozbudzić w dzieciach za-
miłowanie do nauki oraz aktywności na polu naukowym, 
sportowym i artystycznym. Oczywiście ten efekt osią-
gnie się poprzez stałe monitorowanie jakości nauczania 
i efektów osiąganych przez uczniów, zachęcanie dzieci 
do udziału w olimpiadach, konkursach i zawodach spor-
towych, udział w wycieczkach edukacyjnych, innowacje 
pedagogiczne, propagowanie czytelnictwa, doskonalenie 
zawodowe nauczycieli, współpraca z rodzicami, ze sto-
warzyszeniami i wiele innych inicjatyw – których realiza-
cję można śledzić na naszej stronie internetowej. Przed 
nami reforma, w której od 1 września 2017 roku staniemy 
się  szkołą 8 - klasową. Dodatkowym zadaniem szkoły 
będzie preorientacja zawodowa - ukierunkowanie absol-
wenta Szkoły Podstawowej zgodnie z jego predyspozycja-



MERKURIUSZ DĘBNOWSKI - nr 6 (153) grudzień 2016

mi co do wyboru przyszłego zawodu i jego ścieżki kariery. 
Na pewno jest dużo potrzeb np. remontowych w szko-

le i są one wpisane w Plan Remontów do realizacji w naj-
bliższych latach, ale jedną z najpilniejszych potrzeb jest 
naprawa dachu budynku przy ul. Słowackiego co będzie 
zrealizowane na wiosnę. 

We wrześniu Szkoła Podstawowa nr 3 obchodziła 
jubileusz 50 – lecia działalności.  „Trójka”  to szkoła z 
tradycjami i mająca na swoim koncie duże osiągnięcia 
uczniów w różnych dziedzinach nauki. Niewątpliwie 
na rozwój świetnie prosperującej placówki wpływa 
dyrektor, kadra pedagogiczna, administracyjna i ob-
sługa.  Jakie posiada Pan oczekiwania względem swo-
ich pracowników, żeby szkoła osiągała jak najlepsze 
efekty? Jak wspomagać Pan będzie swoich nauczycieli 
w wypełnianiu obowiązku edukacji?

Na pewno dobre efekty w szkole osiąga się, kiedy 
wszyscy pracownicy szkoły są dobrym zespołem. To jest 
klucz do sukcesu. Ważnymi cechami pracowników jest 
„otwartość” na ucznia, rodzica, współpracownika, kre-
atywność, chęć doskonalenia zawodowego. Ważnym 
czynnikiem wspomagania działań nauczycieli jest zauwa-
żenie podjętych przez nich działań i ich ocena, zaplano-
wanie Wewnątrzszkolnego Doskonalenia Nauczycieli, a 
także najważniejszy bodziec – finansowy – dodatek mo-
tywacyjny.

Co ceni Pan u  nauczycieli? Co powinno być cechą 
każdego prawdziwego nauczyciela? Na jaką pomoc 
uczniowie „Trójki” mogą liczyć od swoich nauczycieli 
w trakcie edukacji?
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Jubileusz 70-lecia działalności
Ochotniczej Straży Pożarnej w Dębnie

Cenię życzliwość, zaangażowanie oraz sprawiedli-
wość. Prawdziwy Nauczyciel potrafi dostrzec w uczniu 
talent i go rozwinąć. Nauczyciele w SP nr 3 prowadzą 
dodatkowe zajęcia rozwijające i zajęcia wyrównawcze, 
pomocy pedagogiczno-psychologicznej udzielają Panie 
pedagog, uczniowie mogą skorzystać z pomocy nauczy-
cieli w świetlicy szkolnej przy odrabianiu lekcji.

Co szkoła może zaoferować swoim uczniom? Co 
gwarantuje wybór tej, a nie innej szkoły?

Dobrze wykształcona i zaangażowana w pracę z dzieć-
mi kadra pedagogiczna, innowacje edukacyjne pozwa-
lające rozszerzyć wiedzę oraz umiejętności, dodatkowe 
zajęcia z języka angielskiego i języka niemieckiego po-
zwalające uzyskać certyfikat, zajęcia sportowe, zajęcia ar-
tystyczne, prężnie działająca biblioteka i czytelnia, udział 
w akcjach charytatywnych i wolontariacie.

Czy rodzice pomagają Panu w kierowaniu szkołą? 
Jak wygląda  współpraca z Radą Rodziców? 

Rodzice zgłaszają sprawy dotyczące także funkcjono-
wania szkoły, wspólnie wypracowujemy rozwiązanie - w 
tym sensie pomagają w kierowaniu szkołą. Przykładem 
może być zmiana przeznaczenia sali zabaw na sale lekcyj-
ną dla klasy pierwszej co spowodowało, że pierwszaczki 
zaczynają lekcję wcześniej. Rada Rodziców jest bardzo 
ważnym organem szkoły, działa zgodnie ze swoim statu-
tem m.in. opiniuje plan finansowy, zatwierdza program 
wychowawczy i profilaktyczny szkoły. Opracowaliśmy 
obszary i zadania, w których Rada Rodziców wspierać 
będzie działania w szkole. Jednym z nich jest sfinansowa-
nie zakupów drobnych upominków za udział uczniów w 
konkursach szkolnych.

Czy lubi Pan pracę z dziećmi? Co sprawia Panu naj-
większą satysfakcję w swoim zawodzie? 

Tak bardzo, a największą satysfakcję sprawia rozmo-
wa ze spotkanym absolwentem, kiedy widzę, że realizuje 
swoje zamierzone cele życiowe i z nostalgią wspomina 
czasy szkolne.

A tak na koniec jak spędza Pan  wolny czas?
Staram się wypoczywać aktywnie, czyli uprawiam 

ogródek działkowy – warzywa, drzewka owocowe i wi-
nogrona i mniej aktywnie wędkarstwo na jeziorze „Du-
szatyń”.

Dziękuję za rozmowę i życzę sukcesów w nowej pracy.

Rozmawiała Karolina Sielicka

22 października 2016 r. Ochotnicza 
Straż Pożarna w Dębnie obchodziła  
Jubileusz 70-lecia działalności. Uro-
czystość  rozpoczęła się   mszą św. 

w intencji strażaków i ich rodzin, któ-
rej przewodniczył ks. Tomasz Motyka 
- kapelan  powiatowy strażaków. Po 
eucharystii w Dębnowskim Ośrodku 

Kultury  odbyła się uroczysta zbiórka 
strażaków  OSP. Meldunek o goto-
wości do jej rozpoczęcia prezesowi 
Stanisławowi Dysze złożył druh Piotr 
Zioła. Następnie w obecności pocz-
tów sztandarowych z jednostek OSP  
gminy Dębno odegrano hymn ,,Ryce-
rze Świętego Floriana”. Gości obec-
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dernizowano jedno z pomieszczeń 
garażowych remizy  tworząc po-
mieszczenie socjalne,  sypialnie oraz 
organizując w 1956 roku punkt alar-
mowo – dyspozycyjny.

W 1956 roku w Komendzie Po-
wiatowej zatrudniono sześciu kie-
rowców – mechaników, którzy sta-
nowili obsadę wozów bojowych OSP 
pełniąc służbę wg systemu 12x24 
godziny, a ponadto zapewnili oni 
również ciągły dyżur Powiatowego  
Punktu Alarmowo – Dyspozycyjnego 
ze sprzętem łączności przewodowej.  
W 1957 roku wprowadzono również 
łączność radiową. W razie pożaru 
kierowca odbierał telefon i alarmo-
wał syreną członków OSP. Razem 
z przybyłymi druhami wyjeżdżał do 
pożaru, a dyżur przy telefonie obej-
mował jeden z przybyłych na alarm 
strażaków. 

Pierwszymi zatrudnionymi kie-
rowcami byli Marian Gumienny, Ma-
rian Owsik, Sylwester Gałąszczak, 
Edward Dyndał, Czesław Gojcz, Sta-
nisław Sardakowski, Mieczysław Ja-
kubczyk, Jan Laska, Zygmunt Bobik. 

OSP na swoim wyposażeniu po-
siadała samochody Stara 26 GBAM 
2/8+8, Stara 25 GBM 2/8, Lublina 
skrzyniowego, Warszawę  pickup. 

Na początku 1971 roku wraz z 
Komendą Powiatową i powstałą  w 
1970 roku Zawodową Strażą Pożarną  
OSP  została przeniesiona do nowo 
wybudowanych obiektów przy ul. 
Kosynierów.     
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nych na uroczystości 
powitał Tadeusz No-
wak - prezes OSP Dęb-
no. Byli wśród nich: 
członek prezydium 
Zarządu Głównego 
Związku Ochotniczych 
Straży Pożarnych RP, 
druh Stanisław Dycha 
- prezes Zarządu Wo-
jewódzkiego ZOSP w 
Szczecinie, st. bryg. 
Jacek Staśkiewicz - za-
chodniopomorski komendant wo-
jewódzki Państwowej Straży Pożar-

nej, bryg. Janusz Paszczak - komen-
dant powiatowy PSP, Piotr Downar 
- burmistrz Dębna, Paweł Chrobak 
- przewodniczący Rady Miejskiej w 
Dębnie, Grzegorz Kawka - dyrektor 
eksploatacji PGNiG w Warszawie, 
oddział w Zielonej Górze, strażacy z 
gminy Renkum z Holandii, Berlina i 
Strausberga. Podczas uroczystości 
wręczono  Medale „Za Zasługi Dla 
Pożarnictwa” oraz upominki okolicz-
nościowe dla sponsorów i sympaty-
ków straży.

Podczas swego wystąpienia krót-
ki rys historyczny przedstawił dh Ta-
deusz Nowak:

Historia straży pożarnej
to cząstka historii narodu.
Z tradycji i historii tworzymy
teraźniejszość i przyszłość.
Każdy naród, każdy człowiek
poszukuje korzeni. 
 
W 1945 roku w czasie działań wo-

jennych Dębno niewiele ucierpiało. 

Miasto w pierwszych miesiącach po 
wojnie było wyludnione, liczba lud-
ności polskiej była stosunkowo mała 
i niestabilna. We wrześniu 1945 roku 
w Dębnie zamieszkiwało 3345 osób. 
Największy napływ osadników nastą-
pił w kwietniu i maju 1946 roku. Panu-
jący początkowo po wyzwoleniu cha-
os, zwiększony ruch ludności, wystę-
pujące sabotaże i rabunki i duża ilość 
pożarów wymagała podjęcia działań i 
utworzenia w 1946 roku Ochotniczej 
Straży Pożarnej. Jej pierwszym orga-
nizatorem był p.por. Józef Dukiewicz. 
Pierwszymi strażakami ochotnikami, 
założycielami dębnowskiej straży byli 
Władysław Sokół, Marian Owsik, Ste-
fan Straszak, Piotr Matuszewski, Ma-
rian Gumienny, Jan Witkowski.

Remiza strażacka mieściła się przy 
ul. Bieruta (obecnie ul. J. Słowackie-
go) za Szkołą Podstawową nr 3, któ-
ra została wybudowana w roku 1872. 
Pierwsze lata działalności Straży Po-
żarnej w Dębnie nie były łatwe. Dzięki 
zaangażowaniu członków OSP wła-
snymi siłami gromadzono potrzebny 
sprzęt, wyremontowano remizę. Wy-
posażenie bojowe stanowiła sikawka 
konna,  drabiny, bosaki, węże, wiadra.

W 1950 roku na mocy pierwszej 
ustawy o ochronie przeciwpożarowej 
powołana została do życia Powia-
towa Komenda Straży Pożarnych w 
Dębnie, działająca na terenie powia-
tu chojeńskiego. Obsadę etatową Ko-
mendy stanowili: Powiatowy Komen-
dant Straży Pożarnych,  sekretarka 
oraz trzech podoficerów terenowych 
ds. zapobiegania pożarom oraz od 
1953 r. trzech kierowców. Biuro Ko-
mendy usytuowano w remizie OSP, 
na swoim wyposażeniu jednostka 
posiadała samochód gaśniczy Stara 
25 GBM 2/8.

 W 1956 r.  przebudowano i zmo-
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25-lecie Fundacji 
Wakacje Dziecięce Dębno

Ochotnicza Straż Pożarna w Dęb-
nie funkcjonuje w  innych warunkach 
niż pozostałe jednostki OSP z terenu 
gminy Dębno. Współdziała  z Poste-
runkiem Państwowej Straży Pożarnej 
w Dębnie.  Wynika to ze wspólnej 
bazy lokalowej, pracy na wspólnym 
sprzęcie.     

OSP jako stowarzyszenie skupia 
osoby, które swój wolny czas po-
święcają działaniom na rzecz bez-
pieczeństwa społeczności lokalnej.
Zaangażowanie społeczne człon-
ków OSP  wnosi bezcenny wkład w 
budowanie więzi lokalnych środo-
wisk, rozwoju kultury i pielęgnowa-
niu tradycji. Nasza jednostka od wie-
lu lat wspiera współpracę ze Strażą 
Pożarną z Holandii i Niemiec oraz 
THW.

Wymiernym efektem rozwijającej 
się  współpracy jest między innymi 
współorganizacja międzynarodo-

wych ćwiczeń ratowniczo - gaśni-
czych,  obozów wypoczynkowych 
dla młodzieży, wizyty mikołaja z Ho-
landii. 

Z okazji Jubileuszu 70-lecia  
Ochotniczej Straży Pożarnej w Dęb-
nie chciałbym wypełnić zobowiąza-
nia wdzięczności wobec minionych 
pokoleń strażaków i wyrazić uzna-
nie dla tych, którzy tworzyli  Ochot-
niczą Straż Pożarną na Ziemi Dęb-
nowskiej.

Dziękuję strażakom za profesjo-
nalizm i ofiarność w służbie. Za  co-
dzienne zaangażowanie i poświęce-
nie. Dziękuję wszystkim kolegom-
-strażakom, dziękuję przyjaciołom 
z Holandii i Niemiec  za życzliwość 
i pomoc w rozwijaniu i umacnianiu 
współpracy naszych jednostek.

Tadeusz Nowak

„KIEDY ŚMIEJE SIĘ DZIECKO 
ŚMIEJE SIĘ CAŁY ŚWIAT”

Janusz Korczak

W 1990 roku odbyły się pierwsze wybory demokra-
tyczne w Dębnie.  Delegacja z zaprzyjaźnionej obecnie 
Gminy Renkum z Holandii gościła w naszym mieście, 
aby móc uczestniczyć w pierwszych wolnych wyborach 
do Rady Miejskiej. Wizyta gości z Holandii okazała się 
owocna i doprowadziła do serdecznej współpracy, po-
wstała Fundacja Renkum – Dębno. Rok później zdecy-
dowano, że delegacje z Renkum będą przyjmowane w 
gościnnych pokojach mieszczących się w Domu Dziecka 
im. Stefanii Sempołowskiej w Dębnie. Członkowie Fun-
dacji zaskoczeni gościnnością, z jaką byli przyjmowani w 
naszym Domu, postanowili w ramach podziękowania za 
nią odwdzięczyć się. Pojawiło się pytanie do ówczesne-

go dyrektora Domu Dziecka 
Leonarda Tuszkowskiego,  
w jaki sposób mogą to zro-
bić. Długo się nie zastana-
wiając, dyrektor zapytał, czy 
istnieje możliwość, aby kilku 
jego wychowanków  mogło 
wyjechać na wakacje do 
Holandii. W odpowiedzi bar-
dzo szybko ukształtowała się 
grupa ochotników z Gminy 
Renkum, na czele, której sta-
nęła Anneke Tirion i zaczęły 
się przygotowania do wyjaz-

du naszych dzieci. Z ogromnym zaangażowaniem uda-
ło się już w 1992 roku zorganizować pierwsze wakacje, 
które okazały się wielkim sukcesem. W następnym roku 
ochotnicy wystąpili z pomysłem powtórki, a 9 maja 1994 
roku sporządzony został akt notarialny i tym sposobem 
narodziła się FUNDACJA WAKACJE DLA DZIECI Z DĘBNA 
(STICHTING KINDERVAKANTIE DĘBNO).  Wyjazdy dzie-

ci do Holandii stały się tradycją i trwały do 2016, kiedy 
to po raz ostatni 25-ty, miały możliwość uczestniczenia 
w niezapomnianych wakacjach w Oosterbeek. W sumie 
uczestniczyło w wypoczynku ok. 300 wychowanków.  

Nazwa Domu Dziecka w Dębnie przez te lata zmie-
niała się, zmieniali się wychowankowie, pracownicy, 
zmieniali się organizatorzy wakacji, ale nie przeszka-
dzało to w organizacji kolejnych wyjazdów do pięknego 
kraju i spędzenia wspaniałych wakacji, które pozwoliły 
zapomnieć dzieciom o ich problemach, poczuć się ko-
chanym, ważnym, być w centrum uwagi, mieć kogoś 
bliskiego dla siebie. Wychowankowie mieli okazję po-
znać kulturę i tradycje Holandii, zwiedzać kraj tulipanów  
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szedł reorganizację. W związku z tym człon-
kowie Zarządu Fundacji Stichting Kinderva-
kantie Dębno  postanowili zorganizować 29 
października 2016 roku uroczyste spotkanie, 
zapraszając wszystkich uczestników, pracow-
ników Domu Dziecka i gości specjalnych na 
JUBILEUSZ 25 - LECIA WAKACJI DZIECIĘ-
CYCH. W spotkaniu uczestniczyli m.in. człon-
kowie Zarządu Fundacji, wolontariusze z Ho-
landii, Danuta Patkowska - starosta powiatu 
myśliborskiego, Piotr Downar - burmistrz Dęb-
na, zaprzyjaźnione osoby, pracownicy Domu 
Dziecka w Dębnie i przede wszystkim uczest-
nicy wakacji, podopieczni Domu Dziecka w 

Dębnie oraz Domu Dziecka w Trzcińsku Zdroju, którzy od 
10 lat wspólnie z naszymi wychowankami uczestniczyli  
w wakacjach w Holandii. Na spotkaniu prowadzonym 
przez członka Zarządu Fundacji Jana Brandsma  było wie-
le podziękowań, wspomnień, miłych spotkań po latach, 
były chwile wzruszenia, wspólna zabawa, prezentacja 
zdjęć.  Uroczystość rozpoczęła obecna przewodnicząca 
Fundacji Anja van Holland, która już jako nastolatka jeź-
dziła do Trappershorst (domek wakacyjny) z rodzicami 
pomagając jednocześnie w organizacji wakacji, następ-
nie głos zabrał Piotr Downar - burmistrz Dębna, który 
korzystając z okazji tak wspaniałej uroczystości przyznał 
tytuł ,,Honorowego Obywatela Dębna” dla wieloletnie-
go działacza i współorganizatora wakacji dziecięcych, a 
jednocześnie członka Fundacji Renkum – Dębno Jana 
Brandsma. Głos zabrała również Danuta Patkowska - 
starosta powiatu myśliborskiego, Joanna Krzyżowska 
- dyrektor Regionalnej Placówki Opiekuńczo – Terapeu-

tycznej w Dębnie (dawniej Dom Dziecka), Lidia Tomin - 
wychowawca - koordynator Domu Dziecka w Trzcińsku 
Zdroju oraz byli wychowankowie Domu Dziecka w Dęb-
nie. Starosta powiatu myśliborskiego i burmistrz  Dębna 
wręczyli pamiątkowe upominki organizatorom wakacji, 
podziękowali za wieloletnią współpracę. Na zakończenie 
wjechał ogromny, wspaniały tort, a organizatorzy uroczy-
stości zaprosili gości na ciepły poczęstunek. 

W imieniu dyrekcji, pracowników i wychowanków 
Domu Dziecka w Dębnie chciałabym jeszcze raz tą drogą 
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i wiatraków, korzystali 
z wielu atrakcji, a dla 
nas, pracowników 
Domu Dziecka, Przyja-
ciele z Gminy Renkum 
byli ogromnym wspar-
ciem w pracy pedago-
gicznej.  Niemożliwe 
byłoby  wymienienie 
wszystkich wydarzeń, 
atrakcji jakie czeka-
ły na wychowanków 
naszego Domu w minionych 25 latach. Były cykliczne 
imprezy, takie jak wesołe miasteczko, basen, barbeque 
ze strażakami, zabawy nocne w lesie, zajęcia sportowe, 
playback show, a na koniec każdego turnusu część ar-
tystyczna przygotowana przez grupę z Polski i Holandii. 
Zawsze jednak zaskakiwano nas czymś nowym, za każ-
dym razem widać było u naszych Przyjaciół ogromne 
zaangażowanie, radość, jaką im daje uszczęśliwianie 
dzieci i młodzieży, którym poświęcali cały tydzień, nie 
licząc przygotowań do wakacji, zaczynających się po 
każdym wyjeździe grupy kolonijnej z Oosterbeek, czyli 
trwały prawie rok. 

Pragniemy na łamach Merkuriusza serdecznie po-
dziękować zarządowi Fundacji, członkom i wolontariu-
szom za wspaniałe 25 lat, za przeżycia, wspomnienia, 
do których zawsze będziemy wracać, za wzorową orga-
nizację wypoczynku dla wychowanków Domu Dziecka 
w Dębnie i poświęcony im czas, za uśmiech, który nie 
znikał z ich twarzy.  Wakacje w Holandii 
to  jednak nie wszystko, na co mogliśmy 
liczyć. Przyjaciele z Gminy Renkum poma-
gali także w rozwiązywaniu problemów 
organizacyjnych i materialnych Domu 
Dziecka. Między innymi wyremontowali, 
używając własnych materiałów, dyspo-
nując własnymi pracownikami, wszyst-
kie łazienki  dla naszych podopiecznych, 
zorganizowali zbiórkę pieniędzy na zakup 
wyposażenia w sprzęt i meble 4 mieszkań 
przekazanych przez burmistrza Dębna dla 
usamodzielniających się wychowanków i 
w końcu sierpnia 2004 roku przekazali na 
wymieniony cel środki pieniężne,  prowa-
dzili zbiórkę pieniędzy na zakup samocho-
du do przewozu dzieci. W sierpniu 2001 
roku przywieźli samochód – pięcioletni Ford Transit Bus 
do Polski i przekazali na potrzeby Domu Dziecka. Mia-
ła też miejsce wymiana pracowników pedagogicznych, 
wymiana doświadczeń, przez wiele lat odbywały się u 
nas praktyki studentów z Holandii.  W sercach naszych 
Przyjaciół z Holandii wychowankowie  Domu Dziecka w 
Dębnie zawsze zajmowali ważne miejsce, mogli liczyć 
na ich wsparcie, rozmowę, odwiedziny.  Niektórzy do 
dzisiaj utrzymują  kontakty z dorosłymi już wychowan-
kami, śledzą ich losy, cieszą się z ich sukcesów.  

25 lat to też dobry moment, żeby zakończyć wakacje 
dziecięce, tym bardziej, że Dom Dziecka w Dębnie prze-
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Debata „Wczoraj i dziś”

Kombatanckie spotkanie

podziękować naszym Przyjaciołom za pomoc i okazane 
dzieciom Serce, za uśmiech na ich twarzach. Dziękuje-
my za 25 lat wspólnych przeżyć, za to, że zawsze mogli-
śmy liczyć na Waszą pomoc i wsparcie. W ciągu tych lat 
poznaliśmy wielu wspaniałych ludzi, których dzisiaj mo-
żemy nazwać Przyjaciółmi. Dziękujemy za chwile, które 
wspólnie przeżyliśmy i życzymy sukcesów w pracy za-
wodowej i życiu osobistym. Mamy nadzieję, że przyjaźń 
nadal będzie trwała.  Dziękujemy Waszym Rodzinom, 
które często nam towarzyszyły i wspierały Waszą pracę, 
dziękujemy sponsorom, bez których zorganizowanie tak 
wspaniałych wakacji nie byłoby możliwe. Nie jesteśmy 
w stanie wymienić wszystkich osób, które uczestniczyły 
w organizacji wakacji, o wszystkich jednak pamiętamy i 
dziękujemy.  Dziękujemy naszym wychowankom za to, 
że każdy wyjazd był udany, nie stwarzaliście żadnych pro-
blemów, byliście za każdym razem dobrze bawiącą się, 
zintegrowaną grupą. Dziękujemy kierowcom, a w szcze-
gólności Robertowi Cabanowi, właścicielowi firmy prze-
wozowej, na którego pomoc i wsparcie, także w pracy 

pedagogicznej zawsze mogliśmy liczyć. 
Na zbliżające się święta życzymy ciepła i miłości, nie-

zwykłych wrażeń, niezapomnianych i cudownych chwil z 
rodziną i przyjaciółmi, wspaniałych możliwości w Nowym 
Roku. 

Beata Tuszkowska

8 grudnia br. na Uniwersytecie Szczecińskim Insty-
tutu Historii Stosunków Międzynarodowych odbyła się 
debata pt.: „Wołyń wczoraj i dziś 1943-2016” z udziałem 
studentów, profesorów Uniwersytetu Szczecińskiego 
oraz nielicznych już Kresowian, którzy przeżyli ludobój-
stwo na Wołyniu i w Małopolsce Wschodniej. Wśród za-
proszonych gości był przedstawiciel Kresowian z Dębna 
- Antoni Dąbrowski, który również zabrał głos na temat 
tych wydarzeń. Po zakończeniu debaty Pan Antoni prze-

kazał prof. dr hab. Ryszardowi Tomczykowi swój film pt. 
„Prawda”, ukazujący historię rzezi wołyńskiej  i Małopol-
ski Wschodniej.

Redakcja 

16 listopada br., z okazji Święta Odzyskania Niepodle-
głości, w gościnnych progach Biblioteki Miejskiej w Dęb-
nie odbyło się niecodzienne spotkanie, którego organiza-
torem był zarząd miejscowego Koła Związku Kombatan-
tów RP i Byłych Więźniów Politycznych.  Na uroczystość 
została zaproszona grupa kombatantów z towarzyszący-

mi im członkami rodzin. To wyjątkowe spotkanie uświet-
nili swoją obecnością goście reprezentujący Zarząd Wo-
jewódzki Związku Kombatantów RP i Byłych Więźniów 
Politycznych w Szczecinie: prezes Janina Koptas oraz 
członek zarządu Marian Cebrat. Uczestniczyli w nim tak-
że przedstawiciele samorządu gminnego: burmistrz Piotr 
Downar oraz radni: Adam Kaczmarczyk i Władysław So-
kalski, którzy od szeregu lat aktywnie działają na rzecz 
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sobie o jeden rok mniej. Pierwszy z nich był żołnierzem 
Batalionów Chłopskich, drugi zaś walczył w szeregach  
1. Armii Wojska Polskiego. Młodszy o kilka lat od swych 
kolegów, Marian Wyszyński, u schyłku wojny brał udział 
w walkach z oddziałami UPA.

Takim samym medalem, ale przyznanym za prowa-
dzoną z motywacji patriotycznych działalność służącą 
upowszechnianiu chwalebnych czynów obrońców i 
wyzwolicieli Ojczyzny, uhonorowano: Stanisławę Sarnę 
mieszkankę Dargomyśla,  Danielę Pogwizd z Boleszkowic 
i Piotra Downara. 

Za aktywną działalność na rzecz dębnowskiego środowi-
ska weteranów wojennych członek Świa-
towego Związku Armii Krajowej, kapitan 
w stanie spoczynku, Ryszard Czaczka, zo-
stał wyróżniony medalem „Za Zasługi dla 
Związku Kombatantów RPiBWP”. 

Spotkanie przy kawie i herbacie, 
dzięki życzliwości dyrektor Moniki 
Piotrowskiej i pracowników bibliote-
ki, odbyło się w bardzo kameralnej 
i miłej atmosferze, za co składamy 
serdeczne podziękowania.

                                               
   W imieniu Zarządu

Koła ZKRPiBWP w Dębnie
Adam Kaczmarczyk

środowiska dębnowskich weteranów wojennych. Wła-
dze miejscowych organizacji kombatanckich reprezento-
wały: Maria Mazur, Jeanetta Bugaj i Jadwiga Downar.

Podczas spotkania zostały wręczone medale pamiąt-
kowe „ZWYCIĘZCOM 1945” przyznane przez Zarząd 
Główny ZKRPiBWP. Są one wyrazem szacunku za zasługi 
w dziele wyzwolenia kraju oraz upamiętnienia historycz-
nego zwycięstwa odniesionego w II wojnie światowej.

Z rąk prezes Janiny Koptas oraz 
Mariana Cebrata otrzymali je kolej-
ni sędziwi  kombatanci: Leon Gałan, 
Michał Markiewicz i Zenon Wyszyń-
ski. Nieobecnej na spotkaniu, Stefa-
nii Iwińskiej, medal został wręczony 
w domu rodzinnym. Pani Stefania w 
czasie wojny pełniła służbę w 1. Sa-
modzielnym Batalionie Kobiecym im. 
Emilii Plater. Obecnie jest najstarszym 
kombatantem - żołnierzem fronto-
wym mieszkającym w naszej gminie. 
Niedawno ukończyła  97 rok życia. 
Leon Gałan i Michał Markiewicz liczą 
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Szanowni Czytelnicy, Mieszkańcy Dębna

Jest nam niezmiernie miło poinfor-
mować Państwa, iż po raz kolejny Bi-
blioteka Publiczna MiG w Dębnie im. 
A. Dobrowolskiego uzyskała wspa-

niały wynik, tym razem już w szóstej 
edycji Rankingu Bibliotek, zajmując 
III miejsce w woj. zachodniopomor-
skim, a 31 (z 44 uzyskanego w 2015 
r.) w stosunku do bibliotek miejsko-
-gminnych w całej Polsce. Ranking 
przeprowadziła gazeta Rzeczpospo-
lita, wysyłając ankiety z pytaniami do 
wszystkich gmin miejsko-gminnych 
oraz miast (z wykluczeniem miast na 
prawach powiatu). Ankieta zawiera-
ła 19 pytań, wśród których oceniano 
m.in. powierzchnię biblioteki i filii w 
przeliczeniu na 1000 mieszkańców, 

średnie zatrudnienie w placówce, 
wielkość księgozbioru w przelicze-
niu na 1000 mieszkańców, wielkość 
księgozbioru nabytego po 2005 roku 
jako procent całego zbioru, czy nowe 
książki zakupione w 2015 roku, udział 
dotacji podmiotowej dla biblioteki w 
budżecie gminy w 2015 r., dostępność 
dla czytelników tytułów prasowych, 
dostęp do nowych mediów – posiada-
nie np. strony internetowej. Oceniano 
także działające przy bibliotece kół-
ka czytelnicze, artystyczne, literackie 
oraz wolontariat. Dodatkowo biblio-
teki otrzymywały punkty za udogod-
nienia dla osób niepełnosprawnych 
oraz dostępność książek dla osób sła-
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Wieczór poezji refleksyjnej 
„Życie cudem jest”

bowidzących i niewidomych. Oprócz 
uzyskanych odpowiedzi na pytania w 
ankiecie wykorzystano dane z Głów-
nego Urzędu Statystycznego o licz-
bie czytelników w bibliotece na 1000 
mieszkańców oraz liczbie wypoży-

czonych książek przez jednego czytel-
nika w 2015 roku. 

„Biblioteki idą z duchem czasu. Pla-
cówki nie żałują pieniędzy na inwesty-
cje i nowości wydawnicze. Skutecznie 
aktywizują lokalną społeczność” - to 
hasła z artykułu z gazety Rzeczpospoli-
tej z 29 listopada 2016 r. Cieszymy się, 

że jesteśmy wśród nich. Uzyskane 
wyróżnienie na pewno zmotywuje 
nas w przyszłości do jeszcze więk-
szego zaangażowania w promowa-
niu czytelnictwa i kultury w naszej 
społeczności. 

bibliotekarze dębnowskiej książnicy

18 listopada br. w dębnowskiej książnicy miało miej-
sce poetycko - jesienne piękne spotkanie z poezją reflek-
syjną pn. „Życie cudem jest” w wykonaniu bibliotekarzy, 
nauczycieli: Ewy Świderskiej, Krystyny Pożaryckiej, Jolan-
ty Kuki, Ewy Wojciechowskiej, Doroty Wasiołek, Adriany 
Zaborskiej, Beaty Winnickiej i uczniów Szkoły Podstawo-
wej nr 1 w Dębnie: Martyny Zadrozińskiej, Marcina Matac-
kiego, Hanny Wilczyńskiej, Aleksandry Stelczyk oraz ubie-
głorocznej absolwentki, a obecnie uczennicy Gimnazjum 
Publicznego im. Arkadego Fiedlera - Julii Rosołowskiej.  

W spotkaniu uczestniczyli nauczyciele, czytelnicy oraz 
sympatycy poezji. Świetna muzyczna interpretacja tek-
stów, oryginalne, niebanalne aranżacje fortepianowe w 
wykonaniu Amadeusza Ciesielskiego, bogata melodyka i 

harmonia sprawiła, że poezja nabrała dodatkowych zna-
czeń, a odbiorca miał czas na zadumę nad sensem i ce-
lem własnego życia.

E. Świderska
M. Dziedziuch

Wystawa Rękodzieł
Bożonarodzeniowych

15 grudnia br. w Bibliotece Publicznej Miasta i Gmi-
ny w Dębnie można było obejrzeć wystawę Rękodzieł 
Bożonarodzeniowych. Była to już kolejna prezentacja 
rękodzieł artystycznych związanych z tematyką świąt 
w dębnowskiej książnicy. Przedstawione prace od-
zwierciedlające przepiękną aurę zbliżających się Świąt 
Bożego Narodzenia zaprezentowali m. in. uczestnicy 
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Warsztatów Terapii Zajęciowej, których prace powsta-
ły podczas zajęć prowadzonych pod okiem utalento-
wanych instruktorów. Oryginalne wieńce, koszyczki, 
bombki, wazony i stroiki zachwycały oko wszystkich 
zwiedzających. Swoje prace przedstawili także: Marta 
Jędras – rękodzieła ze szkła metodą witrażową, Bogu-
sława Sługocka – rękodzieła ceramiczne, kartki, wyroby 
cukiernicze, Bożena Stefanowicz – ozdoby świąteczne, 

Warsztaty scraobookingu

W dniach 1 i 8 grudnia 2016 roku w Bibliotece 
Publicznej MiG im. A. Dobrowolskiego w Dębnie 
odbyły się bezpłatne warsztaty scrapbookingu. 
Uczestnicy mogli poznać i nauczyć się tej oryginal-
nej techniki zdobienia kartek świątecznych, a przy 
okazji wesprzeć Stowarzyszenie UNUM. Nieszablo-
nowo wykonane kartki świąteczne mogą być mi-
łym prezentem dla osób nam bliskich pod choinką.

Warsztaty prowadzone były przez 
Ewelinę Orczyńską – właścicielkę 
firmy Kwalitat, pomysłodawczynię 
warsztatów oraz Katarzynę Grzesiak 
pracownicę dębnowskiej książnicy.

Okres przedświąteczny jest dobrą 
okazją, aby dać z siebie coś innym. 
Wykonane tą metodą kartki przez 
uczestników warsztatów zostały prze-
kazane dla stowarzyszenia, a środki 
pozyskane ze sprzedaży zostaną wy-
korzystane na cele charytatywne re-
alizowane na terenie naszej gminy. 

Renata Wiącek

Zofia Szczygieł, Halina Sawulak – wyroby szydełkowe, 
Emila Podwójna – kartki świąteczne, Anatol Wierz-
chowski i Maria Brążkowska – prace z bibuły i wikliny 
papierowej. Wszystkie ręcznie wykonane gwiazdki, 
wieńce, dzwonki, aniołki, bombki, choinki,  stroiki, 
kartki, pudełka oraz biżuteria wspaniale oddały urok i 
nastrój zbliżających się świąt. 

Wszyscy goście mieli oczywiście możliwość kupna 
tych wyjątkowych prac.

Karolina Sielicka
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Dzień Pluszowego Misia
w filii Biblioteki Publicznej 

MiG w Dargomyślu

„Co w trawie piszczy” – bogactwo 
przyrody w naszej gminie

Miś pluszowy – mój przyjaciel 
Zawsze blisko przy mnie jest. 
Czy się śmieję 
Czy też płaczę 
On przytulać lubi się!

Z okazji Światowego Dnia Pluszowego Misia 25 listo-
pada br. uczniowie z klas 0-3 Szkoły Podstawowej  w 
Dargomyślu spotkali się w bibliotece. Zaproszone dzie-

ci przyniosły ze sobą swoje pluszowe przytulanki. Pod-
czas spotkania nie zabrakło głośnego czytania książecz-
ki o Misiu i jego wesołych sąsiadach, opowieści o histo-
rii tego święta, kolorowaniu portretu Misia, oglądaniu 
bajki o Misiu Uszatku oraz misiowej gimnastyki. Dużo 
radości sprawił dzieciom misiowy spacer po linie oraz 
tańce przy misiowych piosenkach. Zabawa była dosko-
nała. Wszyscy wiedzą, że przysmakiem niedźwiedzi 
jest miód, okazało się, że jest on również przysmakiem 
wszystkich dzieci, którym bardzo smakował z ciastecz-
kami i sokiem.                                                                                      

Dzień Pluszowego Misia był okazją do promocji czy-
telnictwa i biblioteki, jednocześnie do dobrej zabawy, 
ponieważ dzieci lubią Misie. A trudno wyobrazić sobie 
świat bez najlepszego przyjaciela każdego dziecka. 

                                                 
    Katarzyna Pencak

4 listopada br. w Dębnowskim 
Ośrodku Kultury odbył się wernisaż 
wystawy fotograficznej znanego, 
dębnowskiego przyrodnika Marka 
Schillera pt. ,,Co w trawie piszczy”.

codziennej gonitwy. Oczywiście nie 
jestem jedynym, który tak odczuwa. 
Przebywanie wśród pól, lasów, je-
zior mokradeł zwraca uwagę na ich 
stałych mieszkańców, zwierzęta. Są 

Na kilkudziesięciu fotografiach 
autor uchwycił najróżniejsze gatun-
ki zwierząt zamieszkujących naszą 
gminę. Wystawę można było podzi-
wiać w DOK do 11 listopada br. 

Oto co sam Ma-
rek Schiller pisze o 
swojej wystawie.

,,...Od zawsze 
najbardziej satys-
f a k c j o n u j ą c y m 
sposobem odpo-
czynku, spędzania 
wolnego czasu i 
spełniania zainte-
resowań było by-
wanie z dala od 
zgiełku miejskiego 
ruchu, bieganiny, 
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wśród nich prawdziwe piękności, a 
każde z nich zasługuje na uwagę.

Postawiłem sobie jedno zadanie 
– przybliżyć innym swoje obserwa-
cje. Szczególnie zwracałem uwagę 
na to, aby zdjęcia wykonywać tylko 
w granicach gminy Dębno, nie ma 

tutaj zdjęć z parków narodowych. 
Niech każdy dostrzeże bogactwo 
barw, kształtów i obyczajów, które 
można znaleźć codziennie tak bli-
sko. Są tutaj zdjęcia cieszących oko 
ssaków, ptaków, owadów i gadów, 
płazów też. Wiele innych, które też 
w naszej gminie występują nie zmie-
ściło się wśród pięćdziesięciu jeden 

zdjęć. Czekają na następną okazję. 
Wszystko po to żebyśmy wspólnie 
mogli docenić szczególnie piękne 
strony, tak bliskie tym co w gminie 
Dębno mieszkają. Tymczasem ser-
decznie dziękuję wszystkim, którzy 
mi w wędrówkach i realizacji wysta-
wy pomagali...”

DOK

Święto Niepodległości
z chórem Halka

Narodowe Święto Niepodległości to święto państwo-
we, obchodzone corocznie 11 listopada dla upamiętnie-
nia odzyskania przez Polskę niepodległości w 1918 roku, 
po 123 latach zaborów. Święto zostało ustanowione usta-
wą z 23 kwietnia 1937 r., zniesione ustawą Krajowej Rady 
Narodowej 22 lipca 1945 r., przywrócono je ustawą w 
1989 roku.

Mieszkańcy Dębna jak co roku włączyli się do obcho-
dów święta. O godz. 11.00 rozpoczęły się uroczystości pod 
pomnikiem Orła Białego, gdzie oprócz składania kwiatów 
przez delegacje szkół i instytucji gminy Dębno głos zabrał 
Piotr Downar - burmistrz miasta. Następnie wszyscy udali 
się na uroczystą mszę świętą, a po niej do Dębnowskiego 
Ośrodka Kultury, gdzie czekali już nasi goście z Barlinka 
– chór Halka.

Chórzyści blisko półtoragodzinnym koncertem zabrali 
wszystkich do świata muzyki, prowadzącego przez stan-
dardy rozrywkowe, pieśni ludowe i patriotyczne, aż po 
arie operowe i operetkę.

Chór Halka to jeden z najstarszych na Pomorzu Za-
chodnim chórów mieszanych powstały w Barlinku w 
roku 1947. Przyjął nazwę od imienia tytułowej bohaterki 

opery Stanisława Moniuszki. Chór działał z przerwami, z 
których najdłuższa trwała dwadzieścia lat. Wznowienia 
działalności dokonał przybyły do Barlinka absolwent Pań-
stwowej Wyższej Szkoły Muzycznej w Poznaniu mgr sztu-
ki Ireneusz Zagata.

Michał Cholewiński 

Teatr KOD wrócił 
z Wejherowa z nagrodami

Pechowo zaczął się wyjazd Teatru KOD na XI Ogólno-
polski Festiwal Małych Form Teatralnych im. Adama Luter-
ka do Wejherowa. Od 18 do 20 listopada br. w Filharmonii 
Kaszubskiej prezentowało się 15 teatrów z Polski, z czego 
13 stanęło do konkursu o Nagrodę Główną – Pegaza. Jury 
w składzie: Anna Zalewska - Uberman (teatrolog), Domi-
nik Nowak (aktor, dyrektor teatru w Słupsku) i Tomasz 
Valldal-Czarnecki (reżyser, aktor) nie było zbyt łaskawe 
dla wielu zespołów podczas omówień spektakli, ale też 
w miły sposób przekazywało swoje uwagi, słowa uznania 
i budującą krytykę, oprócz momentu, kiedy przyszła kolej 
na ocenę „Mamy” Teatru KOD. Tutaj posypały się same 
superlatywy, zachwyty nawet nad kostiumami, nad języ-
kiem postaci, konstrukcją spektaklu, a jeden z jurorów 
pokazał swoją kartę oceny, na której nie było nic napisa-
ne, bo nie miał żadnych uwag. Oczywiście aktorzy KOD-
-u pokraśnieli, ale nauczeni doświadczeniem wiedzieli-



MERKURIUSZ DĘBNOWSKI - nr 6 (153) grudzień 2016

śmy, że to nie jest jeszcze werdykt. Miłe były rozmowy 
z rówieśnikami czy instruktorami, którzy podchodzili po 
spektaklu i gratulowali wykonawstwa, pomysłów i wybo-
ru tematu. My nie mogliśmy się zrewanżować podobny-
mi gestami, ponieważ obejrzeliśmy tylko cztery przedsta-
wienia, ale za to na warsztatach śpiewaczych KOD-owcy 
zadzierzgnęli nowe znajomości. Niestety, nie dane nam 

było uczestniczyć ani w pokazie warsztatowym, ani w 
uroczystym zakończeniu festiwalu, więc z niecierpliwo-
ścią czekaliśmy na wieści z Wejherowa jadąc pociągiem 
do Szczecina. Jakież było nasze zdumienie, gdy zadzwo-
nił instruktor z Bytowa (grali na festiwalu spektakl „Po-
czciwy miś”), Jaromir Schroeder  i żartując powiedział, 
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ciąg dalszy ze str. 13 że gdyby wiedział, to by nie 
zgodził się na odbieranie 
tylu nagród dla Teatru KOD. 
Krótko: „Jury postanowiło 
przyznać Nagrodę Główną 
za nieszablonową inter-
pretację głównego tematu, 
spójność w inscenizacji, 
scenografię, świadome wy-
korzystanie przestrzeni i 
rekwizytów Teatrowi KOD 
za spektakl „Mama”, a Ola 
Jelińska zdobyła nagrodę 
aktorską (finansową) „za 
magnetyzm sceniczny” w 
spektaklu „Mama”. Skoro piątek był pechowy, to nie-
dziela okazała się dla nas bardzo szczęśliwa. Dziękuje-
my  dyrektor DOK-u, Komisji Oświaty, Sportu i Zdrowia 
oraz burmistrzowi Dębna za wsparcie finansowe nasze-
go wyjazdu, bo gdyby nie ich pomoc nie wiedzielibyśmy 
jak wygląda Nagroda Główna z XI Ogólnopolskiego Fe-
stiwalu Małych Form Teatralnych im. Adama Luterka 
w Wejherowie, ani nie wiedzielibyśmy czy spektakl 
„Mama” jest wart pokazywania w Polsce, ani nie pozna-
libyśmy tylu nowych zespołów, a Teatr Zamkowa 2 z By-
towa po prostu zaprosiliśmy na Międzynarodowy Dzień 
Teatru do Dębna w 2017 roku.

Anatol Wierzchowski
instruktor Teatru KOD

Cygańskie Andrzejki w DOK-u

Andrzejki to nie tylko imieniny Andrzeja, ale także noc 
pełna cudów, magii, tajemnic i czas kiedy to podobno za 
pomocą wróżb można poznać swoją przyszłość. W Dęb-
nowskim Ośrodku Kultury dalsze losy życiowe pomaga-
ła odkryć przed chętnymi prawdziwa cygańska wróżka, 
która przy pomocy kart służyła radą i swoim wieloletnim 
doświadczeniem w tej dziedzinie.

Jednak nie Ona była gwiazdą tego wieczoru – była nią 
znana w całej europie cygańska grupa TERNO z Gorzo- wa Wielkopolskiego. Ponad setka gości, która przybyła 

tego wieczoru do Dębnowskiego Ośrodka Kultury mogła 
uczestniczyć w blisko dwugodzinnej, prawdziwej rom-
skiej biesiadzie pełnej rytmów, tańca, kolorów i radości. 
Każdy z gości został także poczęstowany herbatą wedle 
ścisłej receptury naszych artystów.

Założycielem i kierownikiem artystycznym zespołu 
TERNO jest Edward Dębicki - kompozytor, pisarz i poeta, 
wirtuoz akordeonu uhonorowany przez Ministra Kultury i 
Dziedzictwa Narodowego ZŁOTYM MEDALEM ZASŁUŻONY 
KULTURZE POLSKIEJ ,,GLORIA ARTIS”, nadawanyn oso-
bom szczególnie wyróżniającym się  w dziedzinie twórczo-
ści i działalności artystycznej.

Michał Cholewiński 
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Kat. Soliści młodzież:
	I miejsce - Julia Widła z Gimna-
zjum w Strzelach Krajeńskich,
	II miejsce - Martyna Lewandow-
ska z Centrum Kultury w Chojnie,
	III miejsce - Anna Kurowska z III 
Liceum Ogólnokształcącego w Go-
rzowie Wlkp.
Wyróżnienia: Jagoda Iwan.

Kat. Soliści dorośli:
	I miejsce – Iwona Budzianowska 
z Kostrzyńskiego Centrum Kultury,

	II miejsce – Aleksandra Fodem-
ska z Gorzowa Wlkp,
	III miejsce – Paulina Szpigano-
wicz z Gorzowa Wlkp.

Kat. Duety dzieci:
	I miejsce – ,,Aniołeczki” ze Szkoły 
Podstawowej w Mieszkowicach,
Wyróżnienia: „Wojoli”, „Water and fire”.

Kat. Duety młodzież:
Wyróżnienie – Jagoda i Adriana Iwan.

Kat. Trio:
	I miejsce – ,,Świąteczne Refifer-
ki” z Mieszkowic.
Kat. Schole liturgiczne:
	I miejsce – Schola ,,Avenae” z 
Gądkowa Wielkiego.

Kat. Zespoły wokalne dzieci:
	I miejsce – ,,Śpiewające nutki” z 
Boleszkowic,
	II miejsce – zespół wokalny z Ze-
społu Szkół w Torzymiu,
	III miejsce – zespół wokalny z 
Mieszkowic.
Wyróżnienia: ,,Śpiewogra”, zespół 
wokalny z Cychr.

Kat. Zespoły wokalne młodzież:
	I miejsce – ,,Ferajna” z Centrum 
Kultury w Chojnie,
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ciąg dalszy na str. 16

XVI Eliminacje Rejonowe w Dębnie 
do XXIII Międzynarodowego 
Festiwalu Kolęd i Pastorałek

w Będzinie

 3 grudnia br. w Dębnowskim 
Ośrodku Kultury po raz XVI odbyły się 
jedne z największych w Polsce, eli-
minacje rejonowe do XXIII Między-
narodowego Festiwalu Kolęd i Pasto-
rałek w Będzinie. Przez jedenaście 
godzin na dębnowskiej scenie blisko 
czterystu wykonawców walczyło o 
kwalifikacje do śląskiego finału im-
prezy. Uczestników oceniała komisja 
w składzie:
	Joanna Rau – dyrektor Dębnow-
skiego Ośrodka Kultury,
	Ewa Basarab – kontrabasistka, pe-
dagog, dyrygent,
	Amadeusz Ciesielski – artysta mu-
zyk, kompozytor, tancerz,
	Michał Mazur (przewodniczący) – 
artysta muzyk, pedagog, nauczyciel 
szkoły muzycznej w Gryfinie.

 Konkurs został rozegrany w ka-
tegorii solistów, duetów, trio, scholi 
liturgicznych, zespołów wokalnych, 
wokalno - instrumentalnych, chórów 
oraz zespołów folklorystycznych, a 
każda z nich była podzielona na trzy 
grupy wiekowe – dzieci, młodzież 
i dorośli. W tegorocznych elimina-
cjach w Dębnie udział wzięli arty-
ści z Chojny, Morynia, Boleszkowic, 
Mieszkowic, Gorzowa Wlkp., Ko-

strzyna nad Odrą, Strze-
lec Krajeńskich, Rzepi-
na, Jenina, Deszczna, 
Drezdenka, Bań, Gryfi-
na, Trzcińśka – Zdroju, 
Gądkowa Wielkiego, 
Torzymia, Bogdańca, 
Cychr, Kozielic oraz 
Dębna. Gospodarzy 
udanie reprezentował 
chór ,,Srebrny Włos” z 
Dębnowskiego Ośrod-
ka Kultury. Po zapozna-
niu się ze wszystkimi 
prezentacjami konkur-
sowymi komisja ogłosiła długo wy-
czekiwane wyniki:

Kat. Soliści dzieci:
	I miejsce ex aequo
– Martyna Zarzecka z Prywatnej Szko-

ły Muzycznej Michał Sobczyń-
ski w Kostrzynie,
– Paulina Cholewa z Gimna-
zjum im. Janusza Korczaka w 
Chojnie,
– Sara Egwu – James z Miej-
skiego Domu Kultury w Rze-
pinie,
	II miejsce
– Julia Rosołowska z Prywat-
nej Szkoły Muzycznej Michał 
Sobczyński w Kostrzynie,
	III miejsce ex aequo
– Łukasz Tokarski z Gryfina,
– Martyna Bartosewicz z Cen-
trum Kultury w Chojnie.

Wyróżnienia: Wanesa 
Adamska, Agata Ryglowska, 

Karolina Okaj, Martyna Kaczmarek, 
Nikola Rajczakowska, Pola Dudek, 
Wiktoria Rozalik, Agata Kowalczyk, 
Oliwia Sławińska, Wanessa Andrze-
jewska, Lena Wasij, Marzena Urba-
niak, Oliwia Będzak, Sofia Jelonkie-
wicz, Wiktoria Podyma, Julia Łesak, 
Nikola Dobrowolska, Kacper Mielnik, 
Michalina Lewandowska, Wiktoria 
Taracińska.
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ciąg dalszy ze str. 15

ciąg dalszy na str. 17

Wyróżnienia: ,,Gegesca”, ,,Sosabofani”.

Kat. Zespoły wokalne dorośli:
	I miejsce – ,,Jagienki” z Urzędu 
Gminy w Bogdańcu,
	II miejsce – ,,Cantores” z Witnicy,
	III miejsce – zespół śpiewaczy 
,,Jesienne Róże”.

Kat. Zespoły Folklorystyczne dorośli:
	I miejsce – ,,ŚpiewajMi” z Urzędu 
Gminy w Bogdańcu.

Kat. Zespoły wokalno - instrumental-
ne dzieci:
	I miejsce – ,,Płomyki” z Drezdenka,
	II miejsce ex aequo:

	Zespół Flażo-
letowy z Mieszko-
wic,
	Zespół wokal-
no - instrumental-
ny ze Szkoły Pod-
stawowej w Cy-
chrach.

Kat. Chóry – dorośli:
	I miejsce – 
,,Srebrny Włos” z 
Dębnowskiego Ośrodka Kultury.

Kwalifikacje do Będzina otrzymali:
	Paulina Cholewa
	Sara Egwu - James
	Julia Widła

	zespół wokalny ,,Ferajna”
	zespół folklorystyczny ,,ŚpiewajMi”.

 Gratulujemy laureatom i życzymy 
powodzenia w Będzinie.

Michał Cholewiński 

Wizyta holenderskiego 
Mikołaja i festyn
„Otwarte serca”

Grudzień to czas przygotowań do Świąt Bożego 
Narodzenia. Kolorowe dekoracje na ulicach, ozdoby 
poupychane w sklepowych witrynach i kolędy płynące 
z radia nieustannie przypominają nam o nadchodzącym 
czasie rodzinnych spotkań i słodkiego lenistwa.

W Dębnie od wielu lat okres przedświąteczny 
zwiastuje przyjazd naszych przyjaciół z Holandii – 
Mikołaja oraz Jego wiernej armii czarnych Piotrusiów. W 
tym roku długo wyczekiwana wizyta odbyła się w dniach 
8 - 12 grudnia. W ciągu czterech dni bożonarodzeniowi 
posłańcy odwiedzili z prezentami dzieci ze szkół, 
przedszkoli i instytucji w gminie Dębno, dając im 
uśmiech, radość i chwile przepełnione dobrą zabawą.

10 grudnia br. na hali sportowej Ośrodka Sportu 
i Rekreacji odbył się festyn ,,Otwarte serca”. Oprócz 
kolorowych stoisk uginających się od przeróżnych 
smakołyków, pięknych ozdób świątecznych i konkursów 
z nagrodami, nie zabrakło występów na scenie. 
Tego dnia oczekiwanie na świętego Mikołaja swoją 
obecnością umilili nam Szkoła Tańca KEEP, Big Band 
z Dębnowskiego Ośrodka Kultury, Jagoda Iwan – jedna 
z laureatek dębnowskiego Festiwalu Kolęd i Pastorałek 
oraz dzieci z Przedszkola nr 1 w Dębnie. Przybyli na 
imprezę goście mogli podziwiać również wystawę sekcji 
plastycznej ,,Pastele” z okazji jubileuszu 15 - lecia.  Odbył 
się także coroczny konkurs na najlepsze świąteczne 
przebranie, który w tym roku jednogłośnie wygrał piękny 
aniołek.

Dziękujemy wszystkim instytucjom zrzeszonym w 
,,sztab św. Mikołaja” za wspólną pracę i bezinteresowną 
pomoc. Najserdeczniejsze podziękowania składamy 
naszym gościom z Holandii, którzy po raz kolejny 
udowodnili, że istnieją ludzie dobrej woli. Ludzie, dla 
których najważniejsze jest dobro i szczery uśmiech 
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 8 grudnia br. swój wielki jubileusz w Dębnowskim 
Ośrodku Kultury obchodziła sekcja plastyczna „Pastele”. 
Młodzi artyści od piętnastu lat swoją twórczością niestru-
dzenie promują Dębno, województwo oraz Polskę na 

całym świecie.  Ze swoimi plenerami malarskimi odwie-
dzili już Włochy, Francję, Szwajcarię, Niemcy, Holandię, 
Słowację, Egipt, Czechy, Słowenię, Chorwację, Belgię, 
Tunezję, Hiszpanię, Maroko, Watykan, Lichtenstein, Luk-
semburg, Monako i Turcję. Zorganizowali sześćdziesiąt 
wystaw plastycznych w Polsce, między innymi w War-
szawie, Zakopanem, Palenicy, Kudowie - Zdrój, Kłodzku, 
Świeradowie, Szczecinie, Kołobrzegu, Świnoujściu, Gryfi-
nie, Krakowie, Wadowicach i Częstochowie.

Jubileusz rozpoczął się od zaprezentowania przez 
uczestników sekcji swoich prac. Następnie instruktor gru-

dzieci. Ludźmi tymi w tym roku byli: Dick van den Brul, 
Bas Blom, Ingrid Blom, Hans van Weelden, Job Schut, 
Henk van Loenen, Cees den Ouden, Tobias Sukkel, Herry 
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ciąg dalszy ze str. 16 Kelderman, John van Aalst, Paul Broekhuisen, Paul von 
Gameren, Tom Lehmann, Ellen Schols, Leo Jansen, 
Ruben Stoutmeijer, Woliam Heinen, Jordi van der Horst, 
Alinda Spreeuw, Jorien Traas, Danielle Aalders, Louise 
Quint, Ferry Straatman.

Michał Cholewiński 

Sekcja Plastyczna „Pastele” 
– to już piętnaście lat

py Aniela Głodna przywitała serdecznie wszystkich gości 
i w kilku słowach opowiedziała o swojej pracy z grupą. 
Kolejnym punktem programu były nagrody dyrektora, 
przyznane przez Joannę Rau – dyrektora Dębnowskiego 
Ośrodka Kultury za wybitne osiągnięcia w dziedzinie ar-
tystycznej, które w tym roku otrzymali Wiktoria Gruchot, 
Izabella Cholewińska i Kacper Rosadziński. Specjalną na-
grodę za piętnaście lat działań na rzecz promowania kul-
tury otrzymała Aniela Głodna, osoba absolutnie niesamo-
wita, która włożyła całe serce w rozwój sekcji i nieustan-
ne rozwijanie wśród uczestników artystycznych pasji.

Jak na jubileusz przystało były życzenia, prezenty, po-
dziękowania i wielki, słodki tort. Odtworzony został także 
film z wystaw „Pasteli”, który w kilkadziesiąt minut przy-
pomniał całą, niezwykle bogatą działalność grupy.

Kadra Dębnowskiego Ośrodka Kultury składa „Paste-
lom” życzenia wielu kolejnych wystaw w najdalszych 
zakątkach świata, a instruktorowi sekcji – Pani Anieli 
dalszych, niezliczonych sukcesów w życiu zawodowym 
i prywatnym. Dziękujemy za piętnaście lat ciężkiej pracy 
oraz ogromny trud włożony w promocję kultury.

   
Michał Cholewiński 



MERKURIUSZ DĘBNOWSKI - nr 6 (153) grudzień 2016

W tym miejscu cebulki posadził 
Antoni Dąbrowski z przyjaciółmi.  

Dodatkowo członkowie Stowa-
rzyszenia Tenisa Stołowego w Dęb-
nie  posadzili cebulki przed halą 
sportową. Wiosną, gdy krokusy 
zakwitną będą przypominać logo 
stowarzyszenia.  

- Cieszę się, że nasza Gmina 
wzięła udział w tej społecznej akcji. 
Myślę, że ta cenna inicjatywa nie 
może zostać zmarnowana i powin-
na być kontynuowana w przyszłym 
roku. Dziękujemy Panu Edmundo-
wi oraz wszystkim uczestnikom za 
zaangażowanie i zapał – mówił Jan 
Knapik, wiceburmistrz Dębna.  

Tym samym krokusowa rewo-
lucja zatoczyła koło i zakończyła 
się w Dębnie. Na jej efekty musi-
my poczekać do wiosny.

Emilia Jenda 
Wydział Planowania i Rozwoju 

Jak to się stało, że „krokusowa 
rewolucja”, która organizowana 
była głównie w Szczecinie trafiła 

do naszego miasta. – Jako wierny 
czytelnik „Kuriera Szczecińskiego” 
dowiedziałem się o tej wspaniałej 
akcji. Zadzwoniłem do redakcji i 

poprosiłem, aby objąć tą inicjatywą 
miasto Dębno, które położone jest 
na końcu województwa zachod-
niopomorskiego. Redaktorzy: Ar-
leta Nalewajko i Adrian Bednarski  
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Krokusowa rewolucja dotarła do Dębna

Za sprawą mieszkańca Dębna, Edmunda Zioły akcja organizowana 
przez „Kurier Szczeciński” dotarła w najdalszy zakątek województwa za-
chodniopomorskiego, czyli do Dębna. W ostatni listopadowy dzień posa-
dzono 2 tysiące cebulek krokusów, które wiosną będą zachwycać kolo-
rami. 

poparli moją prośbę i w ten sposób 
Gmina Dębno włączyła się w akcję 
-  mówi Edmund Zioła z Dębna. 

Ten pomysł 
spotkał się z 
a k c e p t a c j ą 
władz miasta. 
Gmina zakupi-
ła 1000 cebu-
lek krokusów, 
a drugie tyle 
otrzymaliśmy 
od redakcji 
„Kuriera”. 

W dniu 30 
listopada br. na 
Promenadzie 
Pamięci, przy 
jeziorze Lipo-
wo spotkali 
się uczniowie 

Szkoły Podstawowej nr 3 w Dębnie, 
pod opieką dyrektora Zdzisława 
Sołtysa i nauczyciela przyrody Iwo-
ny Downar oraz 
przedstawiciele 
władzy samo-
rządowej: Paweł 
Chrobak - prze-
wodniczący Rady 
Miejskiej w Dęb-
nie, Adam Kacz-
marczyk -  wice-
przewodniczący i 
Jan Knapik - wi-
ceburmistrz Dęb-
na, a także przy-
padkowi prze-
chodnie. 

Sadzenie od-
było się w miejscu wyznaczonym 
i pod nadzorem Iwony Stefaniak 
z miejskiej spółki oraz Doroty 
Mielczak z Urzędu Miejskiego w 
Dębnie. Wiosną krokusy powin-
ny również pojawić się  przed 
„kamieniem pamięci” poświęco-
nym ofiarom zbrodni wołyńskiej.  
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ciąg dalszy na str. 20

Pola Nadziei po raz dziesiąty

Z życia Szkół i Przedszkoli

23 październik 2016 r. był dla 
uczniów, rodziców i nauczycieli szko-
ły w Barnówku dniem wyjątkowym, 
bowiem po raz dziesiąty odbyła się 
kampania „Pola Nadziei”.

Przed kościołami w Dębnie, Most-
nie i Barnówku wolontariusze z na-
szej szkoły oferując cebulki żonkili 
- symbol nadziei - zbierali datki na 
rzecz Hospicjum Św. Kamila w Go-
rzowie.

Zebrana kwota: 3.594,02 zł była 
najwyższa z dotychczasowych.

Na sukces ten pracowali ro-
dzice: Aneta Kwarcińska, Marle-
na Dzikowska, Barbara Kuczyń-
ska, Agnieszka Hołodniak, Anna 
Wolańska, Magda Pawelska i Iza-
bela  Macudzińska;  uczniowie: 
Amelia Uba, Karolina Bednarek,  
Julia Dudzik, Filip Kuczyński, Blanka 
Naglik, Wiktor Hołodniak, Karolina 
Pawelska, Jakub Wolański, Marcel 
Macudziński  i Zuzia Czyżewska oraz 
nauczyciele: Joanna Podwójna, Zofia 
Makarewicz, Joanna Lipka, Małgorza-
ta Jakuszewska, Dominik Kruszyński i 

Waldemar Jakubiak.
Wszystkim należą się najserdecz-

niejsze podziękowania, a szczególne 
ukłony kierujemy  w stronę  probosz-
czów obu parafii – ks. Henryka Łąc-
kiego i ks. Roberta Szumowskiego za 
wyrażenie zgody na zbiórkę i za po-
moc organizacyjną. 

Barbara Jakubiak
koordynator akcji

Patriotyczne recytacje

Z okazji Święta Odrodzenia Polski, 4 listopada br., w 
Dębnowskim Ośrodku Kultury odbył się XI Gminny Mię-
dzyprzedszkolny Konkurs Recytatorski pt. „POLSKA - 
MOJA OJCZYZNA”, którego organizatorem jest Przedszko-
le nr 2 im. Stanisławy Modrzejewskiej. Stałym mottem 
konkursu są słowa wielkiego Polaka - Papieża Jana Pawła 
II: „…Proszę Was, abyście całe to duchowe dziedzictwo, 
któremu na imię Polska, raz jeszcze przyjęli z wiarą, na-
dzieją i miłością…” 

W konkursie wzięły udział dzieci pięcioletnie i sze-
ścioletnie z Przedszkola nr 1 „Czarodziejska Kraina”, 
Przedszkola nr 2 im. Stanisławy Modrzejewskiej, Niepu-
blicznego Przedszkola Towarzystwa Salezjańskiego oraz 
oddziałów przedszkolnych w SP Cychry, SP Dargomyśl, SP 
Sarbinowo i SP nr 3 Dębno. Dzieci tradycyjnie recytowały 
wiersze, których treść wiązała się ze słowami Polska, Po-
lak, Ojczyzna, Patriotyzm. 

Prezentacje dzieci oceniało jury, w którym od począt-

ku zasiadają przedstawicielki Związku Sybiraków. W 
tym roku jako przewodniczący jury miałem przyjemność 
oceniać występy najmłodszych recytatorów wraz z Sybi-
raczkami: Zofią Sadowską, Aliną Nawrocką i Teresą Wi-
śniewską. Skład jury dopełniła w tym roku radna Krystyna 
Zioła - przewodnicząca Komisji Oświaty, Kultury, Sportu i 
Ochrony Zdrowia.
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wał się Wojciech Czyżewski z Przedszkola nr 2. Trzecie 
miejsce przypadło Konradowi Radziukiewiczowi z SP w 
Sarbinowie. 

Zdobywcy trzech pierwszych miejsc oraz pozostali 
uczestnicy konkursu otrzymali dyplomy i upominki rze-
czowe. Z rąk organizatorów specjalne  podziękowania 
otrzymali również  wszyscy opiekunowie dzieci i członko-
wie komisji oceniającej.

Przewodniczący komisji konkursowej, w imieniu jej 
członków, złożył serdeczne podziękowania organizato-
rom i uczestnikom konkursu. Dokonał też jego podsumo-
wania. Stwierdził, że na podkreślenie zasługuje rosnący z 
każdym rokiem poziom recytacji. Widoczne są starania i 
duży wkład pracy osób przygotowujących dzieci do pu-
blicznej prezentacji. Wykonawcy podczas występu wy-
korzystują także dodatkowe rekwizyty. Większość dzieci 
występuje w strojach, których elementem są barwy biało-
-czerwone. 

Jedenaście lat organizacji konkursu pozwala na zło-
żenie serdecznych podziękowań i gratulacji dyrekcji i na-
uczycielom Przedszkola nr 2 za inicjatywę i wytrwałość w 
organizowaniu tego ważnego i cieszącego się powodze-
niem konkursu. W ten sposób w najmłodszych dzieciach 
rozbudzane jest umiłowanie pięknej polskiej poezji o te-
matyce patriotycznej. 

Przedszkole nr 2 od przeszło dziesięciu lat ściśle 
współpracuje z dębnowskim Kołem Związku Sybiraków, 
stąd ich obecność w jury konkursu.  Dzieci wraz z nauczy-
cielami uczestniczą w uroczystościach patriotycznych 
organizowanych w mieście. Zapraszają często Panie Sy-
biraczki na swoje przedszkolne imprezy. 

17 września br., podczas tegorocznych obchodów Dnia 
Sybiraka, Dorota Ulicz - dyrektor Przedszkola nr 2 odebra-

ła Honorową Odznakę Sybiraka, którą przyznał placówce 
Zarząd Główny Związku Sybiraków w dowód uznania za 
działania mające na celu upowszechnianie pamięci o lo-
sach Polaków zesłanych na Sybir. 

Adam Kaczmarczyk

Zgromadzonych, w sali widowiskowej Dębnowskiego 
Ośrodka Kultury, uczestników konkursu, ich nauczycieli 
i opiekunów, w imieniu dyrektor Przedszkola nr 2 Doro-
ty Ulicz, przywitała Iwona Duma. Konkurs rozpoczął się 
wspólnym odśpiewaniem Mazurka Dąbrowskiego. W 
końcu przyszedł czas na rozpoczęcie przeglądu konkur-
sowego. Prowadząca imprezę, Iwona Duma zapowiadała 
każdego uczestnika konkursu, a zgromadzona publicz-
ność brawami dodawała potrzebnej odwagi.

Tylko ten, kto nigdy publicznie nie występował przed 
większą, czy mniejszą publicznością nie potrafi uświado-

mić sobie jaki stres przeżywali mali recytatorzy. Nie jest 
to takie proste wyjść na oświetloną scenę i powiedzieć z 
pamięci kilka strof wiersza i do tego przed komisją. 

Po wysłuchaniu i obejrzeniu wy-
stępu wszystkich  młodych recyta-
torów, przed jury stanęło niezwykle 
trudne zadanie, wybrania najlepszych 
wykonawców w poszczególnych ka-
tegoriach wiekowych. Nie było to ta-
kie proste, gdyż poziom tegorocznych 
wykonawców był bardzo wyrównany.  
Jednak  po gorącej dyskusji i zarządze-
niu głosowania tajnego komisji udało 
się wyłonić laureatów.

W grupie 5-latków pierwsze miej-
sce zajął Antoni Wolski z Przedszkola 
nr 1. Drugą nagrodę przyznano Hannie 
Rymar, reprezentującej Niepubliczne 
Przedszkole Towarzystwa Salezjańskiego im. św. Jana 
Bosko. Uznanie jury zyskali również Julia Szostowska i Mi-
chał Nowak ze Szkoły Podstawowej nr 3.

W grupie 6-latków zwyciężyła Zuzanna Świtek repre-
zentująca SP nr 3 w Dębnie. Na drugim miejscu uplaso-
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Uczniowie z Dębna nagrodzeni 
w konkursie powiatowym

Dwa pierwsze miejsca i wyróżnienie zdobyły uczen-
nice Szkoły Podstawowej nr 1 w Dębnie w konkursie 
plastycznym pt. „Najważniejsze - Szacunek”, organizowa-
nym przez Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie w My-
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śliborzu. Wyróżniono także dwie gimnazjalistki z Dębna. 
Uroczyste wręczenie nagród odbyło się 19 listopada br. 

Konkurs skierowany był do uczniów szkół podstawo-
wych, gimnazjalnych i ponadgimnazjalnych w wieku od 6 
do 16 lat. Celem konkursu było promowanie wśród dzieci 
i młodzieży zachowań opartych na poszanowaniu god-
ności każdego człowieka, bezinteresownym działaniu na 
rzecz innych, uwrażliwienie ich na wszelkie przejawy dys-
kryminacji ze względu na wiek, pochodzenie, inny kolor 
skóry i wyznanie oraz reagowanie na wszelkie przejawy 
przemocy.

Jury konkursu 
przyznało pierw-
sze miejsce dla 
Marty Izak w 
kategorii szko-
ły podstawowe 
klasy I – III oraz 
Zofii Włodkow-
skiej – Moszej w 
kategorii szkoły 
podstawowe IV-
-VI.  Obie uczen-
nice reprezentują 
Szkołę Podstawo-
wą nr 1 w Dębnie. 
Ponadto wyróż-
nienie przyznano 
także Adrianowi 
Duczek. 

21

ciąg dalszy ze str. 20

ciąg dalszy na str. 22

W kategorii szkół gimnazjalnych wyróżnienie zdobyły 
uczennice Gimnazjum Publicznego w Dębnie: Malwina 
Wojewoda i Oktawia  Sierpińska. 

Konkurs plastyczny organizowany był przez Powiato-
we Centrum Pomocy Rodzinie w Myśliborzu w ramach 
projektu „Mogę wszystko”, finansowanego ze środków 
Ministerstwa Rodziny Pracy i Polityki Społecznej w ra-
mach Programu Osłonowego „Wspieranie Jednostek Sa-
morządu Terytorialnego w Tworzeniu Systemu Przeciw-
działania Przemocy w Rodzinie”. 

Nagrody zwycięzcom wręczono 19 listopada 2016 r. 
w Myśliborskim Centrum Kultury, podczas uroczystego 
podsumowania realizacji projektu.

Gratulujemy!
Wydział Planowania i Rozwoju 

SP nr 1 i SP nr 3 we 
wspólnym przedstawieniu

27 listopada 2016 r.  na 
trzech mszach świętych w 
kościele p.w. św. Ap. Piotra 
i Pawła w Dębnie mogliśmy 
ujrzeć efekt podjętej kilka ty-
godni temu współpracy Szko-
ły Podstawowej nr 3 ze Szko-
łą Podstawową nr 1. Okazała 
się ona bardzo owocna, gdyż 
powstało głębokie, skłaniają-
ce do refleksji przedstawie-
nie słowno - muzyczne pt. 
„Rodzimy się i... umieramy”.                               

W przedstawieniu wzięli 
udział uczniowie: Iga Woj-
tala, Maja Getman, Martyna 
Woltman z SP nr 1 i Roksana 

Frankiewicz, Julia Cichoń, Jakub Berliński z SP nr 3.
Kilkutygodniowe próby, w które zaangażowali się 

członkowie grup teatralnych z obu szkół, przyniosły ocze-
kiwany skutek – podczas spektaklu na twarzach widzów 
malowało się skupienie, zaduma, a w oczach niejednych 
można było ujrzeć łzy wzruszenia.

Nastrój przedstawienia budowały nie tylko piękne recy-
tacje tekstów wykonywane przez uczniów i ich odpowied-
ni ruch sceniczny, ale także świetnie dobrana muzyka łą-
cząca gitarowe brzmienia współczesnych piosenek z prze-
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części konkursu, otrzymali do 
rozwiązania pytania testowe - za-
mknięte. Test tematyczny obejmo-
wał: pojęcie nikotyna, działanie 
w/w substancji, uzależnienie, prze-
bieg uzależnienia, profilaktykę.  
Komisja, w skład której wchodziła 
Justyna Kosowska - pracownik Po-
wiatowej Stacji Sanitarno - Epide-
miologicznej w Myśliborzu, Alicja 
Morawska – pielęgniarka szkolna 
oraz Paweł Chrobak – przewodni-
czący Rady Miejskiej w Dębnie, poli-
czyła punkty i wyłoniła zwycięzców, 
którzy otrzymali puchary i nagrody 
rzeczowe: 
	miejsce I zajęli uczniowie ze 
Szkoły Podstawowej w Dargomyślu,
	miejsce II - uczniowie ze Szkoły 
Podstawowej w Sarbinowie,
	miejsce III – uczniowie Szkoły 
Podstawowej w Cychrach,
	miejsce IV – uczniowie Szkoły 
Podstawowej nr 3 w Dębnie. 

Wszystkim serdecznie gratulu-
jemy. Mamy nadzieję, że konkurs 
uświadomił wszystkim uczestni-
kom, że palenie tytoniu jest szkodli-
we dla zdrowia oraz zainspirował do 
poszukiwań właściwych rozwiązań.

 
Joanna Gołębiewska
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nikliwymi tonami utworów Zbigniewa Preisnera. Całości 
przyświecał cytat: „Spieszmy się kochać ludzi, tak szybko 
odchodzą”. Scenariusz oparty został na tekstach Leopolda 
Staffa, Ryszarda Kapuścińskiego, Jana Pawła II, ks. Jana  
Twardowskiego i fragmentach Księgi Koheleta. Zwieńcze-
nie spektaklu stanowiła prezentacja ukazująca listę osób 
z naszej parafii, które w tym roku odeszły do wieczności.

Należy sądzić, że wyreżyserowanie wspólnego spek-
taklu przez Joannę Symeniuk i Grzegorza Kulbickiego to 
dobry początek współpracy SP nr 3 i SP nr 1, który miejmy 
nadzieję zaowocuje w przyszłości wieloma ciekawymi wy-
darzeniami w życiu obu szkół i naszego miasta.                      

                                   K. Sawicka

VII Gminny Konkurs Profilaktyczny 
„Znajdź właściwe rozwiązanie na palenia 

biernego unikanie”

2 grudnia 2016 roku odbył się 
już VII Gminny Konkurs Profi-
laktyczny dla uczniów klas IV-VI 
szkół podstawowych pod ha-
słem „Znajdź właściwe rozwią-
zanie na palenia biernego unika-
nie”.  Konkurs organizuje Szkoła 
Podstawowa w Dargomyślu, a 
odbywa się w Wiejskim Ośrodku 
Kultury.

Celem głównym konkur-
su było ukazanie zagrożeń wyni-
kających z nikotynizmu, a także:  
-  kształtowanie w uczniach postaw 

odpowiedzialności za własne zdro-
wie, 
- uświadomienie, że palenie tyto-
niu jest szkodliwe dla zdrowia,
- uwrażliwienie na szkodliwe od-
działywanie dymu papierosowe-
go związane z biernym paleniem,  

- wykształcenie umiejętności radzenia 
sobie w sytuacjach nacisku grupowego,
- zainspirowanie uczestników do po-

szukiwań treści prozdrowot-
nych.

W konkursie udział brały 
trzyosobowe zespoły uczniów 
Szkół Podstawowych z Cychr, 
Sarbinowa, Dargomyśla oraz 
SP nr 3 z Dębna.

Konkurs składał się z 
dwóch części. Pierw-
sza część polegała 
na zaprezentowaniu 
przygotowanej wcze-

śniej przez uczniów prezen-
tacji multimedialnej na temat 
szkodliwości palenia tytoniu 
czynnego i biernego.

Po prezentacjach ucznio-
wie w grupach trzyosobo-
wych przystąpili do drugiej 
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11 listopada – Narodowe Święto 
Niepodległości w Warnicach

„Ojczyzna to kraj dzieciństwa, miejsce urodzenia,
To jest ta mała najbliższa ojczyzna”

Tadeusz Różewicz

11 listopada – Narodowe Święto Niepodległości to jed-
na z najważniejszych dat w kalendarzu każdego Polaka.  
W tym roku w naszej wsi uroczystości przebiegały inaczej 
niż w poprzednich latach. Rozpoczęły się uroczystą mszą 
św., którą odprawił ks. proboszcz Marek Wesołowski. 

Oprawę ceremonii kościelnej  stanowił  poczet sztanda-
rowy OSP Warnice oraz poczet flagowy.                                                                                                                                     

Po mszy św. zebrani mieszkańcy w asyście pocztu fla-
gowego i pocztu sztandarowego udali się pod budynek 

świetlicy wiejskiej, gdzie nastąpiło uroczyste wciągnięcie 
na maszt narodowego sztandaru, który będzie powiewał,  
…w naszej małej ojczyźnie. Biało – czerwone barwy są 
symbolem nas wszystkich, są wspólnym znakiem, z któ-
rym się utożsamiamy. Poczet flagowy wystawiła jednost-
ka OSP Warnice  w składzie: dowódca dh Damian Jan-
kowski - flagowy, dh Mateusz Staszuk - asystujący, dh Ma-
rek Gąsior. Nieodłącznym elementem obchodów Święta 
Niepodległości są pieśni legionowe, które wspólnie śpie-
wane przez mieszkańców  rozbrzmiewały do późnych go-
dzin wieczornych w świetlicy wiejskiej. 

Dziękuję wszystkim uczestnikom tegorocznych ob-
chodów Narodowego Święta Niepodległości oraz tym, 
którzy przyczynili się do organizacji uroczystości. Dzięku-
ję mieszkańcom, dziękuję ks. proboszczowi za odprawie-
nie mszy św. Szczególne słowa podziękowania kieruję do 
członków OSP Warnice. Dzięki nim mogliśmy tak uroczy-
ście i radośnie przeżywać to święto.

Mieczysława Oraczewska
sołtys wsi Warnice

Aktywni seniorzy w dyskusji
z samorządowcami

KONFERENCJA podsumowująca projekt „Rady ds. seniorów w powiecie 
myśliborskim” realizowany przez Szczecińską Fundację Talent – Promocja - 
Postęp zaowocowała blisko 70 - osobową frekwencją. 

Obecni byli m.in.: Jarosław Rzepa 
- wicemarszałek województwa za-
chodniopomorskiego; Zygmunt Ziar-
kiewicz - radny powiatu myśliborskie-

go; Paweł Chrobak - przewodniczący 
Radny Miejskiej w Dębnie; Adam 
Kaczmarczyk - wiceprzewodniczący 
Radny Miejskiej w  Dębnie; Jerzy Sme-

la - wiceprzewodniczący Rady Miasta 
i Gminy Barlinek i Rafał Szczepaniak 
- radny; Roman Wąsik - przewodni-
czący Rady Gminy Myślibórz; Wiesła-
wa Scibiorska - wiceprzewodnicząca 
Rady Gminy Myślibórz; Dariusz Zieliń-
ski - burmistrz Barlinka. 

Najpierw rozgorzała dyskusja 
panelowa na temat: „AKTYWNY 
OBYWATEL” z przedstawicielami 
seniorów poszczególnych gmin. De-
batowali: Elżbieta Mielcarek i Zofia 
Janczak z Dębna, Maria Piotrowska 
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symboli obu wspomnianych wsi. Pod okiem instrukto-
ra seniorzy tworzyli ceramiczne pamiątki bezpośrednio 
związane ze swoimi małymi ojczyznami. 

Podczas warsztatów uczestnicy nabyli praktycznych 
umiejętności, tworząc przedmioty różnymi technikami: 
wałeczkowania, wyklejania form, rzeźbienia. Każda z 25 
osób uczestniczących w zajęciach, własnoręcznie wyko-

nała po kilka autorskich przedmiotów (zdobione talerze, 
statuetki, figurki itp.) z motywami róży (w Różańsku), 

i Zofia Zmarzlik z Barlinka, Janina 
Sadowska i Wiesława Moszkowska 
z Boleszkowic, Wiesława Ściborska 
i Marian Chołociński z Myśliborza, 
Elżbieta Mickiewicz i Genowefa Ście-
szek z Nowogródka Pomorskiego. 
Seniorzy zgodnie zauważyli, że or-
ganizowanie imprez i spotkań kultu-
ralnych w grupie samych aktywnych 
osób, to za mało. Trzeba szerszych 
działań na rzecz grupy seniorów, któ-
rzy dzisiaj z różnych przyczyn pozo-
stają nieaktywni w domach. Drugim 
ważnym wnioskiem z rozmowy  było 
stwierdzenie, że aktywny obywatel 
jest tożsame z aktywnym seniorem. 
Jeśli człowiek działa społecznie na 
rzecz innych i poszukuje kontaktu z 
grupą przez całe swoje życie, będzie 

to czynił także 
i na stare lata. 
P r o b l e m a t y k a 
senioralna w lo-
kalnych środowi-
skach nie może 
dotyczyć więc je-
dynie aktywnych. 
Potrzeba mecha-
nizmów struktu-
ralnych aktywi-
zujących osoby 
po 60 roku życia. 
Potrzeba działań pomocowych dla 
innych, tych mniej zaangażowanych. 

Jeszcze gorętszym momentem 
spotkania była debata z udziałem 
przedstawicieli samorządów. Skon-
centrowali się oni na wypunktowaniu 
udzielanego dotychczas wsparcia. 
Podkreśleniu, że władze pomagają, 

cenią i współpra-
cują z seniorami. 
W odpowiedzi se-
niorzy podtrzymali 
swoje stanowisko: 
nie chodzi o za-
pewnienie doryw-
czych potrzeb, ale 
o stałe, systema-
tyczne, wpisane w 
politykę społecz-
ną regionów ulep-
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szanie życia senioralnego. Przecież 
czeka ono każdego z nas. Kluczowe 
jest budowanie więzi między poko-
leniami i wzajemne czerpanie oraz 
zaplatanie doświadczeń młodych, 
dojrzałych i seniorów. 

Puenta spotkania zgodnie przy-
wiodła do wniosków, że remedium 
na wiele wypowiedzianych wnio-
sków będzie doprowadzenie do po-
wstania Powiatowej Rady Seniorów 
w powiecie myśliborskim. Rozmowy 
potwierdziły, że szczebel powiatowy 
może być właśnie tym, najskutecz-
niejszym w realizowaniu przedsię-
wzięć pro-senioralnych. 

Szczecińska Fundacja Talent 
Promocja Postęp

Seniorzy z ceramiką  
za pan brat

„Róże Różańska utrwalone w ceramice” oraz „War-
nickie kasztanowce utrwalone w ceramice” to unikato-
we warsztaty artystyczne dla seniorów, zorganizowane w 
ostatnich tygodniach w ramach projektu „Pora Seniora w 
gminie Dębno”. Warsztaty nawiązywały do nieoficjalnych 
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To był wyjątkowy dzień z dużą ilością  magii, czarów, 
przepowiedni, lania wosku oraz wspólnej zabawy w ryt-
mie  muzyki. Oczywiście, nie obyło się  bez pysznego po-
częstunku.

Andrzejki, to wspaniała okazja do fantastycznych 
wspólnych zabaw. Wróżby wywołały duże zaintereso-
wanie i sporą dawkę radości, dlatego dzieci opuściły 
spotkanie andrzejkowe w doskonałych humorach. Or-
ganizatorem imprezy była biblioteka, świetlica i ognisko 
przedszkolne.

Ela Kłoda
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bądź kasztanowca (w Warnicach). W sumie powstało 
ponad 60 małych dzieł sztuki.

Trenerem zajęć była Bogusława Sługocka - artystka, 
pracownik Dębnowskiego Ośrodka Kultury, instruktor 
Pracowni Rzemiosła Artystycznego DOK, specjalizująca 
się w ceramice artystycznej.

Zajęcia zorganizowane zostały przez Polską Fundację 
Społeczeństwa Przedsiębiorczego dzięki finansowemu 
wsparciu Ministerstwa Rodziny, Pracy i Polityki Społecz-
nej w ramach „Rządowego Programu na rzecz Aktywno-
ści Społecznej Osób Starszych” oraz Gminy Dębno.

Maciej Patynowski

Tradycja wróżb andrzejkowych

W listopadowe popołudnie w świetlicy wiejskiej w 
Warnicach odbył się wieczór andrzejkowy dla najmłod-
szych mieszkańców wsi, podczas którego dzieci pozna-
wały tradycje wróżb andrzejkowych w czasach naszych 
praprababć.

Wesołe może
być życie seniora

25 listopada br. seniorzy i seniorki z Warnic i Ró-
żańska spotkali się w świetlicy wiejskiej w Warnicach 
na andrzejkowym spotkaniu integracyjnym zorganizo-
wanym przez  seniorów z Warnic w ramach projek-
tu „Pora Seniora w Gminie Dębno”. Przy muzyce  na 
żywo  i suto zastawionych stołach  bawiło się ponad 



MERKURIUSZ DĘBNOWSKI - nr 6 (153) grudzień 2016

26

ciąg dalszy ze str. 25

ciąg dalszy na str. 27

40 osób. Spotkania takie są doskonałą okazją do wza-
jemnego poznania się, wspólnych rozmów i co naj-

ważniejsze przeciwdziałają wykluczeniu społecznemu 
osób starszych m.in. poprzez włączenie ich w aktywne 
życie społeczne.

Mieczysława Oraczewska

Mikołajki w Warnicach

11 grudnia br. w Warnicach od-
były się Mikołajki dla najmłodszych 
mieszkańców wsi, które cieszyły się 
dużym zainteresowaniem. Na przy-
bywające wraz z rodzicami dzieci 
czekała udekorowana świetlica, ko-

lorowe światła i piękna - wyjątkowa 
choinka ozdobiona bombkami zro-
bionymi metodą decoupage. Ozdo-
by  zostały wykonane przez  dzieci 
i młodzież w czasie dwudniowych 
warsztatów w ramach  projektu 
„Pora Seniora w gminie Dębno”. 
Wykonano własnoręcznie 60 bom-
bek. 

Spotkanie z Mikołajem w Warni-
cach przebiegło w świetnej atmosfe-
rze, było dużo interaktywnej zabawy 
z wodzirejem, a uczestnicy zostali 

obdarowani super pre-
zentami przygotowany-
mi przez Radę Sołecką.

Więcej wiadomości 
z życia Warnic na stro-
nie www.facebook.com/
Warnice-Społeczność.

Mieczysława Oraczewska
 

Zabawa na sto dwa
z holenderskim Mikołajem

w Ostrowcu

10 grudnia br. we wsi Ostrowiec już od rana wszyscy 
szykowali się na spotkanie z ,,Prawdziwym Mikołajem”. 
Dzieci uczestniczące w zajęciach w Świetlicy Socjotera-
peutycznej pod kierownictwem Anny Zdunek odbywały 
generalną próbę ćwicząc tańce nowoczesne i doskona-
ląc deklamacje wierszy, aby jak najlepiej zaprezentować 
się przed gośćmi z Holandii. Sołtys Irmina Jaślan liczyła 
porcje ciasta i zastanawiała się czy wystarczy dla wszyst-
kich. Już od południa do świetlicy przychodziły mamy z 
dziećmi, babcie z wnukami. Punktualnie o godz. 14:00, 

kapela „Dębniacy” rozpoczęła swój koncert wprowadza-
jąc wszystkich w radosny, zabawowy nastrój. Nie obyło się 
bez pląsów i wspólnych tańców. Zgodnie z zapowiedzią 
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które w pamięci dzieci pozostanie na długo. Była to też 
okazja, aby uroczyście odsłonić pierwszą w gminie Dęb-
no tablicę z historią wsi w pigułce, wsi Ostrowiec. Każdy 

odwiedzający może zapoznać się z ciekawymi wydarze-
niami i miejscami do zwiedzania. Rada Sołecka podzię-
kowała Edmundowi Ziole i Jerzemu Grzędzie za „osobisty 
wkład pracy w uratowanie stróżówki wiejskiej w Ostrow-
cu, za przykład społecznej pracy przy zdegradowanym 
zabytku inżynierii wiejskiej z końca XIX wieku, przepro-
wadzonym z zachowaniem elementów autentycznych z 
przeznaczeniem na potrzeby społeczności lokalnej, który 
stanowi o historii miejscowości i  za działalność promo-
cyjną w utrwalaniu historii wsi”. Całe popołudnie i wie-
czór w Ostrowcu zorganizowała i sfinansowała Rada So-
łecka: Beata Daniluk, Anna Zdunek i sołtys Irmina Jaślan. 

E.Z.

witany marszem do Ostrowca dotarł orszak Św. Mikoła-
ja. Dalej zabawę poprowadzili giermkowie - „Czarni Pio-
trusie” według scenariusza holenderskiego. Dla Mikołaja 
zatańczyły dzieci, przedstawiły montaż najpiękniejszych 
wierszy o tradycjach mikołajkowych w Polsce. Wspólne 
kolędowanie zakończono zaśpiewaniem najbardziej zna-
nej kolędy na świecie „Cicha noc”. Jakoś dziwnie brzmiał 

tekst śpiewany po holendersku, a że nas Ostrowian było 
więcej, to całość zabrzmiała bardzo swojsko i efektow-
nie. Wszystkie dzieci, nawet te mniej grzeczne, otrzyma-
ły paczki, obiecując Mikołajowi, że w przyszłym roku na 
pewno będą grzeczniejsze. Smacznym poczęstunkiem 
uraczeni zostali uczestnicy tego wspaniałego wydarzenia, 
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Zapomniane mogiły cz. III 
Tajemnica grobów w Dębnie

przy ul. Gorzowskiej

W dwóch poprzednich wydaniach Merkuriusza Dęb-
nowskiego nr 4 i 5/2016 starałem się opowiedzieć o ta-
jemniczych miejscach pochówku na terenie gminy Dęb-
no. Cmentarze to ślady przeszłości po tych co odeszli i 
znajdziemy je nie tylko na znanych i wciąż czynnych 
nekropoliach. Opowiadają o nich również te nieczynne, 
zamknięte lub całkowicie zdewastowane, polskie, ponie-
mieckie, katolickie, ewangelickie, żydowskie, na których 
spotykały się w drodze losy dawnych pokoleń.

Nadal tajemnicze są symboliczne groby w lesie za sta-
dionem przy ul. Gorzowskiej w oddziale 267 a obrębu le-
śnego Dębna na działce 469. Mimo wyjaśnień, że nie ma 
tam złożonych szczątków ludzkich, są one nadal odwie-
dzane, świadczą o tym składane tam kwiaty i znicze przez 
nieznane osoby. Wcześniej, to jest do czasu prac sonda-
żowych - ekshumacji przeprowadzonych 19 września 2012 

roku, opiekowali się tym miejscem harcerze i uczniowie 
dębnowkich szkół. Groby istniały od powojnia, otoczone 
były kamieniami z osadzonymi na nich krzyżami bez tabli-
czek, dekorowane sztucznymi kwiatami i zniczami.

Ekshumacja odbyła się zgodnie z procedurami na 
wniosek dr Helmuta Friedricha z Berlina - Steglitz, poszu-
kującego grobu swojego ojca. Zwrócił się on do polskiej 
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organizacji „Pomost” zajmującej się poszukiwaniem 
i eksploracją mogił, z prośbą o pomoc w odnalezieniu 
rozstrzelanego przez Rosjan 30 marca 1945 roku swojego 
ojca Kurta Friedricha ur. 12.08.1901 r., mieszkańca Ko-
strzyna, który był kupcem i właścicielem firmy szklarskiej 
w Kostrzynie. Był też od 1937 r. członkiem NSDAP, ale nie 
pełnił w partii żadnych funkcji. Był uczestnikiem kampa-
nii przeciwko Polsce w 1939 r. Aresztowany został przez 
Armię Czerwoną 10/11 marca 1945 r. na swojej posesji w 
Kostrzynie. Osadzony najpierw w obozie w Starych Drze-
wicach, a następnie przeniesiony do obozu położonego 
w Dębnie. Rosjanie urządzili tu przejściowy obóz filtra-
cyjny, gdzie przetrzymywani byli, wzięci do niewoli przez 
Rosjan żołnierze Wermachtu i osoby cywilne. Istnienie 
tego obozu potwierdzali byli mieszkańcy Zicher-Cychr, 
którzy wiosną 1945 r. w liczbie 80 mężczyzn byli interno-
wani i przesłuchiwani. Obóz w Dębnie mieścił się na sta-
dionie przy ul. Gorzowskiej nadzorowany przez „NKWD” 
i „ŚMIERSZ”.

Z niemieckich dokumentów wynika, że w obozie w 
Dębnie więźniowie byli selekcjonowani, przesłuchiwani, 
skazywani i traceni (wykonywano na nich wyroki). Spo-
śród 45 osób, które są zanotowane na listach strat, zna-
nych jest 10 przypadków jeńców wojennych, którzy do 
końca wojny zmarli z ran i chorób w obozie w Neudamm/
Dębnie. Osoby te były pogrzebane na cywilnym cmenta-
rzu. Mógł być to cmentarz komunalny ówczesnego Neu-
damm, położony przy ul. Parkowej, obecnie park miejski.

Znana też jest lista nazwisk 21 więźniów obozu z Neu-
damm rozstrzelanych w marcu - kwietniu1945 r. z wy-
roku sądu wojennego Armii Czerwonej pochowanych w 
masowym grobie lub kilku grobach masowych. Miejsca 
te są określane około 1 km na wschód od Dębna. Zga-
dzałoby się to mniej więcej z położeniem symbolicznych 
grobów za stadionem.

Wyroki śmierci wydawały sądy polowe 266, 295 i 416 
dywizji wchodzącej w skład 5 Armii Uderzeniowej gen. 
N. Bierzarina oraz 14 dywizji artylerii, która stacjonowała 

na ulicy Gorzowskiej (ślady po lewej stronie ulicy w le-
sie od posterunku energetycznego do stadionu idąc od 
miasta).

Wszyscy skazani i rozstrzelani w marcu i kwietniu 
byli mieszkańcami Kostrzyna i najbliższej okolicy. Z po-
wszechnej praktyki wojennej jest wiadome, że rozstrze-
liwania z reguły były dokonywane w tym samym miej-
scu, gdzie wydawano wyroki w ciągu 3-4 dni, a rozstrze-
liwanych grzebano na miejscu.

Istnieje więc bardzo duże prawdopodobieństwo, 
że trzy puste groby wzdłuż drogi leśnej za stadionem 
sportowym przy ulicy Gorzowskiej, zostały urządzone 
symbolicznie bezpośrednio po wojnie przez rodziny 
osób rozstrzelanych, względnie później, kiedy rodziny 
rozstrzelanych mogły swobodnie przyjeżdżać do Pol-
ski, zaś pamięć miejsca egzekucji była jeszcze żywa lub 
żyły też osoby, które mogły wskazać właściwe miejsca 
w pobliżu, którego znajduje się jeden lub więcej gro-
bów ich bliskich. Jest jeszcze inna wersja powstania 
symbolicznych mogił w tym miejscu. Prawdopodobnie 
jeden ze zbiegów, aby zataić swoją tożsamość i prze-
szłość hitlerowską pozostawił te groby z informacją dla 
Niemców, że taka osoba nie żyje. Groby te prawdopo-
dobnie już wtedy nie były łatwe do ustalenia, ponieważ 
Rosjanie nie formowali tradycyjnych nagrobków, zresztą 
podobnie jak czynili to w Katyniu. Znana jest lista roz-
strzelanych i spoczywających prawdopodobnie w pobli-
żu symbolicznych grobów z krzyżami. Na tej liście pod 
pozycją 17 widnieje nazwisko ojca dr Friedricha - Kurta 
Friedricha.

Spróbuję zainteresować tym miejscem byłych miesz-
kańców Dębna, którzy regularnie odwiedzają nas na wio-
snę każdego roku.

Jeszcze jedna tajemnica tragicznej historii naszej dęb-
nowskiej ziemi choć na razie tylko w części została wy-
jaśniona.

Dziękuję działowi zbiorów regionalnych dębnowskiej 
książnicy za udostępnienie dokumentów.

Edmund Zioła

Nie byli tu z własnej woli

Rosjanie opuszczając Polskę w latach 90-tych XX wie-
ku pozostawili na naszej ziemi ponad 300 cmentarzy z po-
chowanymi żołnierzami, poległymi w walce z faszyzmem, 
pozostawili też mogiły swoich bliskich zmarłych tragicznie 
z różnych przyczyn już po wojnie. 

Historia, o której piszę dotyczy miejsca katastrofy z 25 
marca 1987 r. radzieckiego myśliwca bombowego SU-24 
mogącego przenosić do 7 ton bomb i rakiet nawet z ła-
dunkami jądrowymi. Nowoczesny samolot o zmiennej 
geometrii skrzydeł bez uzbrojenia, warty 24-25 mln dola-
rów, uległ w powietrzu awarii. Piloci, aby uniknąć upadku 

Miejsce katastrofy myśliwca SU-24.

na tereny zabudowane, skierowali samolot na najwięk-
szy obszar leśny, wiedząc, że nie dolecą do lotniska. 
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Pismo z podziękowaniem od Ambasady Rosyjskiej.

szacunku, a niszcze-
nie pomników zmar-
łych i zamazywanie 
historii jest barba-
rzyństwem i nie ma 
żadnego związku z 
dekomunizacją. Ro-
zumiem, że wszyst-
ko co rosyjskie, nie-
którym źle się koja-
rzy, ale nie kierujmy się uprzedzeniami, przecież nasza 
słowiańska elementarna kultura ludzka, zwyczajna, opar-
ta na dekalogu i tzw. sumieniu, wymaga filozofii życiowej 
opartej na szacunku do zmarłych. Dziękuję za wiele prze-
jawów aprobaty od mieszkańców naszej gminy.

Dziękuję Andrzejowi Jędrasowi za wszelką pomoc i 

Dwuosobowa załoga: 28-letni kapitan Wiktor Siemionów 
i 27-letni starszy lejtnant Igor Tierientiew, zginęli w lesie 
koło Dyszna. W miejscu wypadku lotniczego Rosjanie po-
stawili symboliczny grób ze szczątkami tragicznie zmar-
łych, na którym umieścili aluminiowy fragment samolotu 
z nazwiskami pilotów. Miejsce to było odwiedzane przez 
żony zmarłych, od czasu do czasu ktoś postawił znicz. 
Niestety, najpierw zaginęło aluminiowe wyposażenie 
grobu, później czas o tym miejscu całkiem zapomniał, a 

ostatnio coraz trudniej 
było je zlokalizować. 
W czerwcu 2016 r. 
wspólnie z moim ko-
legą, regionalistą ze 
Smolnicy postanowili-
śmy z czysto ludzkie-
go odruchu, a jeszcze 
bardziej ze wstydu za 
tych co zbezcześcili 
to miejsce, nie po-
zostawić go w takim 
zdewastowanym sta-
nie. To byli ludzie, któ-
rzy zginęli tragicznie, 
przebywając tu nie z 
własnej woli. Uważa-
liśmy, że nie powinno 
zarosnąć mchem na 
zawsze. Nawiązaliśmy 
kontakt z Ambasadą 
Federacji Rosyjskiej w 

Warszawie, nawet miałem przyjemność być jej gościem. 
Z Urzędem Ministerstwa Obrony Rosyjskiej w Moskwie, 
otrzymaliśmy dane o zmarłych pilotach łącznie z ich zdję-
ciami. Po załatwieniu wszelkich formalności, w lesie koło 
Dyszna, stanął kamień obelisk ważący ponad tonę z ta-
blicą informacyjną o tym wydarzeniu. Uformowany został 
grób ze szczątkami pilotów. 31 października br. z grupą 
przyjaciół w obecności Jana Knapika - wiceburmistrza 
Dębna, Jana Sypniewicza - wiceprzewodniczącego Rady 
Miejskiej i sołtysów wsi Smolnica i Dyszno na odnowionym 
grobie złożono kwiaty i zapalono znicze. Odrestaurowa-
nie grobu zostało wykonane społecznie. W lesie pomię-
dzy Dysznem, Smolnicą i Warnicami pozostał uratowany 
od niepamięci żołnierski symbol. Każdy poległy wymaga 
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Taki grób pozostawili Ich przyjaciele 
z lotniska w Chojnie.
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Jednym z niezwykłych artefak-
tów, o którym krążą we wsi Smol-
nica niezliczone opowieści, jest 
bunkier- schron urządzony prawdo-
podobnie we fragmencie niemiec-
kiego okrętu podwodnego z czasów 
II wojny światowej.

Czy to smolnicki „Złoty pociąg” 
czy raczej sprawa rodem z Archi-
wum X?

W Merkuriuszu Dębnowskim nr 
4/151 z sierpnia 2016 r. na str. 18-19 pi-
sałem o tajemnicy Pałacu w Smolni-
cy i o zakopanym U-Boocie. 
Moi informatorzy z pełnym 
przekonaniem twierdzili, że 
obiekt inżynieryjny przylega-
jący do pałacu od południo-
wej strony, pochodzi z cza-
sów drugiej wojny i w tym 
czasie był wykorzystywany 
jako miejsce przechowywa-
nia dokumentów ambasady 
lub konsulatu Japonii, so-
jusznika Niemiec. Funkcjo-
nowała lawina domysłów, 
pojawiło się wiele różnych, 
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tą finansową również, Danielowi Bońdosowi - sołtysowi 
wsi Smolnica za zaangażowanie się w prace porządko-
we, Marcinowi Basowskiemu rolnikowi ze Smolnicy za 
transport kamienia oraz Alfredowi Borysewiczowi za 
udostępnienie historycznych zdjęć.

Ambasada i Ministerstwo Obrony Federacji Rosyjskiej 

do Spraw Organizacji i Zarządzania Działań Wojskowo - 
Memorialnych w Rzeczypospolitej Polskiej wyraża człon-
kom Urzędu Miejskiego w Dębnie oraz wszystkim osobom 
zaangażowanym na rzecz upamiętnienia poległych lotni-
ków - wdzięczność, głęboki szacunek i wysoko docenia 
wysiłki na rzecz zachowania pamięci, co niniejszym prze-
kazuję.

Edmund Zioła

Zagadka Smolnickiego U-Boota

czasem sprzecznych doniesień. Śla-
dem do takich przemyśleń była in-
formacja, że po wojnie na terenie 
wsi Smolnica znajdowano dużą ilość 
znaczków poczty japońskiej.

Badania rozpocząłem od spraw-
dzenia informacji czy np. w Szcze-

cinie w czasie wojny 
był konsulat japoński 
lub przedstawicielstwo 
jakiejś agendy gospo-
darczej? Te informacje 
w dokumentach nie-
mieckich niestety nie 
potwierdziły się. Roz-
mowy prowadziłem ze 
znawcami tematu, kie-
rownictwem Muzeum 
Obrony Wybrzeża w 
Świnoujściu.

Najlepiej byłoby prze-
konać się osobiście na 
miejscu. Niestety wielką 

przeszkodą w przeprowadzeniu ba-
dań eksploracyjnych w tym obiekcie 
była wysoka woda na ponad 2 m 
broniąca dostępu do wnętrza.

Po uzyskaniu wszelkich uzgod-
nień w tym dyrektora szkoły, 2 grudnia 

2016 r. przy pomocy OSP Dargomyśl 
i po odpompowaniu wody udało się 
wejść do tajemniczego wnętrza.

Jest to bunkier - schron składają-
cy się z przedsionka i dwóch komór 
schronowych o wysokości 220-230 
cm wyposażony w ławki z oparcia-
mi. Cały obiekt to solidna owalna 
stalowa konstrukcja z bardzo gru-
bej łączonej nitami blachy, długości 
kilkanaście metrów, przedzielona 2 
grodziami z metalowymi drzwiami 
ryglowanymi stalowymi blokadami. 
Całość posadowiona jest około 1,7 
m poniżej posadzki piwnicy. Posia-
da też wyjście ewakuacyjne na ze-
wnątrz w kształcie zygzakowatego 
tunelu tzw. wyłaz do parku zabez-
pieczony klapą z kratami - wyjście 

zapasowe.
Na suficie ślady instalacji 

elektrycznej. Może to przy-
pominać wnętrze małego 
okrętu podwodnego. Jednak 
po dokładnym obejrzeniu 
przez licznych uczestników 
tego wydarzenia stwierdzo-
no, że niestety nie jest to po-
niemiecki U-Boot. Wnętrze 
to zostało zaadoptowane 

Szkic południowej strony pałacu w Smolnicy z przyziemiem.
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na schron mogący pomieścić około 
100 osób na czas np. bombardowań. 
Obiekt obsypany jest z zewnątrz 
wałami ziemi z nasadzeniami krze-
wów po to, by nie wzbudzać zainte-
resowania, a bliżej budynku pałacu, 
zabezpieczony żelbetonową płytą, 
chroniącą przy ewentualnym zbom-
bardowaniu pałacu.

Wielka szkoda, że odkryty obiekt 
inżynierii wojskowej nie jest poszu-
kiwanym okrętem podwodnym. Nie-
wątpliwie jest to na pewno jedyny tak 
dobrze zachowany schron - bunkier 
z czasów wojny w gminie Dębno i w 
powiecie myśliborskim. Szkoda, że 
zwiedzać go można, oczywiście za 
zgodą właścicieli, tylko po odpompo-
waniu wody. A mógłby być niezwykłą 
atrakcją. Na razie służy jako pomiesz-

kanie dla nietoperzy.
Przy okazji wyjaśnia-

nia tajemnicy smolnic-
kiego „U-Boota”, udało 
się ponad wszelką wąt-
pliwość ustalić, że prze-
zorny właściciel pałacu 
Friedrich Flick, bardzo 
dobry przyjaciel Her-
mana Goringa, oprócz 
bunkra schronu wybu-
dowanego w 1944 r., wy-
budował też w celu ewa-
kuacji, podziemne około 
230 m przejście łączące 
pałac z kościołem. Tym 
samym wyjaśnienie jednej tajemnicy 
Pałacu w Smolnicy naprowadziło na 
następną.

Dziękuję dyrektorowi Ryszardowi 
Patkowskiemu za umożliwienie eks-
ploracji podziemi pałacu, strażakom 

z OSP Dargomyśl, którzy w ramach 
swoich ćwiczeń, wypompowali 
wodę z zatopionych pomieszczeń 
oraz kolegom regionalistom za po-
moc w wyjaśnieniu pałacowej ta-
jemnicy. 

Edmund Zioła

Obrona Terytorialna
stała się faktem

Od dawna w wielu inicjatywach społecznych istnia-
ły przesłanki powstania tego typu  organizacji. Istotnym 
argumentem za utworzeniem OT jest także koniecz-
ność włączenia pokoleń młodych Polaków do współ-
udziału i współodpowiedzialności za bezpieczeństwo 
Ojczyzny. Wynika to także z wymogu przeciwstawiania 
się dekadencji i relatywizmowi moralnemu, jaki niesie 
ze sobą masowa konsumpcyjna kultura.

W statucie Dębnowskiego Stowarzyszenia ,,SOKÓŁ” 
w rozdziale II. Cele i Zadania Stowarzyszenia oraz spo-
soby ich realizacji, w §3 istnieje zapis zgodny z wymo-
gami Ministerstwa Obrony Narodowej (Statut zareje-
strowany w MON):

 ,,… 2) Uczestnictwo w szkoleniach organizowanych 
przez Ministerstwo Obrony Narodowej w zakresie organi-
zacji Obrony Terytorialnej. 

3)  Organizowanie przedsięwzięć edukacyjno pro-
mocyjnych związanych z tradycjami narodowymi, z 
uwzględnieniem tradycji Wojska Polskiego oraz innych 
formacji niepodległościowych, a także prowadzenie 
wśród mieszkańców działalności m.in. w zakresie wy-
chowania patriotyczno obronnego...”

W 2012 roku odbyła się akcja pt. „Stan zagrożenia, nie 
jesteś sam”, gdzie społeczeństwo Dębna mogło się  przeko-
nać o możliwości zgrania sił ratowniczych na terenie gminy. 
Następnym etapem będzie akcja w czerwcu 2017 roku pt. 
„Mój dom, moją twierdzą”. Głównym organizatorem będzie 
Dębnowskie Stowarzyszenie ,,SOKÓŁ” przy współudziale 
władz miasta i organizacji współdziałających.   

W programie czerwcowej akcji 2017 znajdzie się m.in.  
prezentacja OT, otwarcie sportowej strzelnicy młodzieżo-
wej w Dębnie, przeprowadzenie zawodów strzeleckich, 
obrony własnej, innych sportów obronnych oraz niektóre 
elementy szkolenia dla potrzeb Obrony Terytorialnej. 

Ostatnia wizyta w Dębnie Komendanta Wojskowej 
Komendy Uzupełnień ze Stargardu (19 sierpień 2016 r.) 
oraz spotkanie z młodzieżą Zespołu Szkół (27 październik 
2016 r.),  sprawiła większe zainteresowanie budową mło-
dzieżowej strzelnicy sportowej o osi strzału 50 m. 

Niezwykle mało w Dębnie obserwujemy inicjatyw 
promujących sporty ruchowe dla dorastającej młodzieży, 
oczywiście jest tu nie do przecenienia praca Dębnowskie-
go Ośrodka Kultury. Jest to jednak mało w stosunku do 
potrzeb młodzieży szkolnej. 

Z drugiej strony widząc stan systematycznego mili-
tarnego rozbrajania Polski, w porozumieniu z Minister-
stwem Obrony Narodowej, powstała organizacja Dęb-
nowskie Stowarzyszenie ,,SOKÓŁ”. Rozpoczęliśmy ba-
dania nad możliwością odbudowy strzelnic w Dębnie. 
Okazało się, że wszystkie pięć strzelnic wokół Dębna 
służące od dziesiątków lat ludności Dębna i okolic zosta-
ły zaanektowane przez Lasy Państwowe Nadleśnictwo 
Dębno.

W tej sytuacji postanowiliśmy przyjąć inicjatywę 
Urzędu Miejskiego w Dębnie o budowie nowej mło-
dzieżowej strzelnicy sportowej. Strzelnica, to nie tylko 
strzelanie, to naturalne miejsce szkoleniowe: ćwiczenia, 
sporty obronne, itp. 

Na dzień dzisiejszy MON realizując postanowienia 
rządu wprowadza elementy Obrony Terytrialnej, należy 
zwrócić uwagę na szereg korzyści finansowych dla osób 
fizycznych oraz obniżenia CIT dla przedsiębiorstw zaan-
gażowanych w OT. 

Fot. M. Schiller
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 Uruchomienie cyklu szkoleń w Dębnie dla potrzeb 
OT będzie jedną z ważnych funkcji organizacji proobron-
nych. Osoby przeszkolone mogą liczyć na szybki awans 
oraz większe uposażenie.

 Działania powyższe wymagają zaangażowania się na-

szego samorządu, a przede wszystkim całego społeczeń-
stwa. Jest to praca dla naszych dzieci, wnuków i dla nas 
samych. Bezpieczny Nasz Dom, to bezpieczne otoczenie, 
to realny wpływ na bezpieczeństwo naszego miasta, na-
szej wioski. 

Henryk Kreczmer
  Dębnowskie Stowarzyszenie „SOKÓŁ”                                    

Karp na wigilijnym stole -
odłowy karpi w gospodarstwach 

rybackich

Przełom  października i  listopada  to  
czas  odłowów  karpia  hodowlanego  
ze  stawów  hodowlanych i  przenosze-
nia  ich  do zbiorników  przepływowych  
w  celu  odmulenia.  Odmulenie  ma  na 
celu pozbycie  się mulisto – bagiennego  
zapachu  z  mięsa  karpia. Takie  odmu-
lenie  gwarantuje  wyjątkowe  walory  
smakowe  świątecznego  karpia.  Nie  
inaczej  jest  w  Gospodarstwie  Rybac-
kim  w  Barnówku. Wszystkie karpie, 
tołpygi, amury  przechodzą  odmulanie  
w  specjalnych  zbiornikach  z  prze-
pływającą  wodą.  Tych  zbiorników  
jest  kilka, a  w  nich  kilkadziesiąt  ton  
oczyszczających  się  karpi   przezna-

czonych  do zbytu. Odbiorem  karpia z  
Gospodarstwa  w  Barnówku  zaintere-
sowane  są  duże  sieci  handlowe takie 
jak TESCO, AUCHAN,  SELGROS.

Na  miejscu  wszyscy  chętni  

mogą  zakupić  żywe  karpie, amury, 
tołpygi,  szczupaki,  a  nawet   sumy  
w bardzo  przystępnych  cenach.

Sezon  na  karpie  przyciąga  nad  sta-
wy  wielu  chętnych, którzy łakomi są 
tych przysmaków.  Są  to  kłusownicy  
albo mówiąc  dosadnie  złodzieje  kar-
pi  z  prywatnych  stawów. Zjawisko  to,  
mimo  zdecydowanej  walki  z  tym  pro-
cederem  istnieje  w  dalszym  ciągu  i jest  
aktualne  w  obrębie  stawów  hodowla-
nych.  Przykładem   są  ostatnio  złapani   
na gorąco  przez  policję  złodzieje  ryb, 
którzy wykorzystując do tego samochód 
z siecią przywłaszczyli sobie  około  60  
kg  karpi.  Teraz grozi im sąd  i  wyrok, 
który  niech  będzie  ostrzeżeniem  dla  
innych  amatorów  cudzych  ryb.  

Gospodarstwo Rybackie w Bar-
nówku zaprasza mieszkańców miasta 
i gminy Dębno  do świątecznych  zaku-
pów  karpi  i  innych  żywych  ryb  na  
miejscu  w  gospodarstwie.

Wiesław  Darmograj

Wędkarze łowcy okazów
i rzecznych potworów

Rok 2016  był bardzo łaskawy dla wielu wędkarzy specjalizujących się w  łowie-
niu  dużych  ryb – okazów. Złowienie dużej  ryby wymaga ogromnego doświadcze-
nia, umiejętności  i  sporego  szczęścia. 

Do  takich  specjalistów w łowieniu okazów  należy uznać i wymienić Krzysz-
tofa Kędzierskiego z Dębna, który  jest  niekwestionowanym królem  łowienia 
rzecznych  potworów. Są to sumy ogromnych  rozmiarów. We wrześniu br. na 
rzece Odrze złowił dwa ogromne sumy. Pierwszy sum ważył 70 kg i 230 cm dłu-
gości, a drugi 57 kg i 210 cm długości. Następnym łowcą okazów jest Jacek So-
piński z  Dębna, który na jeziorze  Lipowo w Dębnie złowił suma o wadze 15 kg 
i długości 142 cm na blachę wahadłową alga 2. Natomiast łowcą ogromnego 
okazu szczupaka na jeziorze Lipowo w Dębnie był Andrzej Stankiewicz z Dębna. 
Jego okaz  szczupaka ważył 10 kg i mierzył 103 cm. Jak widać w naszym miej-
skim  jeziorze  nie brakuje dużych ryb, które przebywają w głębokich rynnach i 
zagłębieniach. Wędkarze często widywali dwumetrowe sumy oraz  kilkunasto-
kilogramowe karpie.  

Życzymy wędkarskiego szczęścia.
Wiesław Darmograj                                    
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kowania należą się wszystkim radnym, którzy jednogło-
śnie wsparli inicjatywę, co daje nam dodatkowe siły i 
utwierdza nas, iż podjęta przez nas inicjatywa jest dobra 
i potrzebna naszej gminie – powiedział prezes klubu. 

Podczas otwarcia sezonu zawodnicy UKS Dębno za-
prezentowali się w nowych strojach sportowych. Dzięki 
współpracy ze znaną marką NIKE, rodzicom i sponso-
rom, zakupiono stroje meczowe dla wszystkich roczni-
ków, a wszystkie dzieci otrzymały na własność koszulki 
treningowe opatrzone klubowym logo. W ramach pod-
pisanej umowy w cenach z wynegocjowanym dużym 
rabatem (35% od cen katalogowych) istnieje również 
możliwość zakupienia klubowych gadżetów, m.in.: ko-
szulek, bluz, kurtek, czapeczek, spodenek, dresów, ge-
trów. W biurze klubu przy ulicy Lipowej można dokonać 
przymiarki. Szczegóły na stronie internetowej www.uks-
debno.pl. Umowa z firmą NIKE została wynegocjowana 
w taki sposób, że Klub nie będzie zarabiał na sprzedaży. 
Natomiast w zależności od kwoty za jaką zamówiony 
zostanie sprzęt, otrzyma on bonus na dodatkowe zaku-
py dla dzieci. Dlatego zapraszamy wszystkich chętnych 
- nie tylko klubowiczów - do zamawiania gadżetów. 
Można kupić bardzo profesjonalny sprzęt w okazyjnych 
cenach, ale przede wszystkim zakupy te będą też formą 
wsparcia naszego Klubu.

Władze UKS Dębno realizują kolejny cel i otwierają 
nową sekcję. Jest to oferta treningów piłki ręcznej dla 
dziewcząt z klas trzecich szkoły podstawowej. 

Dziękujemy dzieciom, które tak ochoczo bawią się w 
naszym klubie, rodzicom za zaufanie oraz naszym spon-
sorom. Dzięki Wam możemy realizować nasze statuto-
we cele. 

Zapraszamy na stronę internetową www.uksdebno.
pl. Polub nasz profil  facebook.com/uksdebno.

UKS Dębno
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SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT

UKS Dębno rozwija skrzydła
17 września br. Uczniowski Klub Sportowy Dębno za-

inaugurował swój pierwszy sezon. Po dwóch miesiącach 
na zajęcia uczęszcza 220 dzieci, a członkami wspierają-
cymi stowarzyszenie stało się ponad 250 rodziców. W 
sezonie jesiennym rozgrywek ZZPN, który właśnie się 
zakończył wzięło udział dziewięć drużyn. Obecnie klub 
otwiera sekcję piłki ręcznej dziewcząt. 

W rundzie jesiennej 180 zawodników, w sześciu ka-
tegoriach wiekowych, rywalizowało z lokalnymi druży-
nami z: Barlinka, Myśliborza, Mieszkowic, Lipian, Choj-
ny, czy Cychr. Teraz młodzi piłkarze przygotowują się do 
rundy zimowej, trenując na trzech halach w Dębnie. - 
Zgodnie z naszymi celami wynik sportowy w młodszych 
kategoriach nie był najważniejszy, najwięcej radości 
przyniosła udana próba pogodzenia kilku ważnych dla 
Klubu spraw: jak największa ilość dzieci uczestnicząca 
w rozgrywkach, budowanie pozytywnych relacji między 
wszystkimi dziećmi poprzez zmiany w poszczególnych 
składach, oswajanie dzieci z pełnym wachlarzem emo-
cji (zwycięstwa, porażki), wprowadzanie kodeksu zasad 
i związanego z nim systemu nagród i kar oraz oczywi-
ście podnoszenie poziomu sportowego. Realizacja tych 
zadań przede wszystkim spoczywa na naszych trene-
rach, którzy poprzez szkolenia oraz właściwe przygoto-
wania do zajęć ciągle podnoszą swoje umiejętności, ale 
bardzo też, liczymy na naszych wspaniałych rodziców, 
bez których na pewno nie uda nam się ich zrealizować 
– podsumował pierwsze miesiące Tomasz Pluciński pre-
zes UKS Dębno.

Tymczasem poczyniono kolejne inwestycje na bo-
isku sportowym przy ulicy Daszyńskiego, na którym tre-
nują zawodnicy. W ostatnim czasie zamontowano ławki 
rezerwowych. Zakupiono sprzęt sportowy do treningów. 
Przy wsparciu Gminy Dębno udało się wybudować ogro-
dzenie całego terenu, aby w godzinach nocnych uchro-
nić go przed dewastacją i zaśmiecaniem. Natomiast w 
ciągu dnia teren będzie ogólnodostępny dla wszystkich, 
którzy chcą aktywnie spędzać czas. Szczególne podzię-
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WOKÓŁ STOŁÓW 
PINGPONGOWYCH W DĘBNIE

Zakończyły się rozgrywki jesiennej części sezonu 2016/2017 
w tenisie stołowym Zachodniopomorskiego Związku Tenisa 
Stołowego (ZPZTS).

Grająca w IV lidze drużyna I STS Dębno wygrała 4 mecze, 
1 zremisowała i 3 przegrała. Aktualnie znajduje się w górnej 
połowie tabeli z szansami na walkę o czołowe miejsce w kla-
syfikacji końcowej, jednocześnie daje pewność utrzymania 
się. Najwięcej punktów dla I STS Dębno zdobywali (wygrane 
indywidualne mecze): 
	Dawid Jenerowicz   21 
	Arek Jenerowicz   18  
	Mirosław Baraniecki  8  
	Robert Czarnak   6
Grająca w V lidze drużyna II STS Dębno złożona z samych 

młodszych juniorów (najmłodsza drużyna w rozgrywkach V 
ligi) wygrała jeden mecz i aktualnie jest na 10 miejscu, nie 
ostatnim. Grający chłopcy: Kuba Kramarczyk, Piotr Karcz-
marski, Tymek Macudziński, Michał Wołącewicz i Kuba 
Lenartowicz, pierwszy raz uczestniczą w rozgrywkach ligo-
wych i nabierają doświadczenia.

Cieszy postawa młodych reprezentantów z Dębna i roku-
je nadzieje na lepsze wyniki w rundzie rewanżowej.

Oprócz udziału w rozgrywkach ligowych i stałych tre-
ningach, reprezentanci naszego STS Dębno, (zarejestrowa-
nych jest 36 dorosłych, 12 dzieci i młodzieżowców do lat 15) 
uczestniczą w turniejach okolicznościowych, np. 20 listopa-
da br. w Piasku koło Chojny grało nas 8, w kategorii do 40 lat 
III miejsce zajął Kuba Kramarczyk, a IV Robert Czarnak. W 
kategorii 40 + pierwszy był Mirosław Baraniecki, a IV Zyg-
munt Wolski. W bardzo silnie obsadzonym turnieju mikołaj-
kowym w Chojnie 3 grudnia br. w kategorii do 40 lat pierwszy 
był Dawid Jenerowicz, a w kategorii powyżej 40 lat pierwsze 
miejsce zajął Sylwester Grzęda, drugie Jacek Barabas. Już na 
początku stycznia 2017 r. zaczynają się mecze rewanżowe, 
nasze drużyny czekają dalekie wyjazdy do Koszalina, Zło-
cieńca, Świdwina, Szczecinka. Życzymy im sukcesów.

Zarząd Stowarzyszenia Tenisa Stołowego w Dębnie dzię-
kuje kibicom, przyjaciołom celuloidowej piłeczki za wspar-
cie i doping, jednocześnie z okazji Świąt Bożego Narodzenia 
życzy wszystkiego co dobre i najlepsze, a w Nowym Roku 
2017 radości codziennych, zdrowia, chwil spokojnych i wiele 
szczęścia na każdy dzień.

Ze sportowym pozdrowieniem 
Edmund Zioła

Mecz V Ligi II STS Dębno - Viktoria Chojna.

Nasi juniorzy na meczu w Policach.

Zwycięzcy turnieju w Piasku.

 Urząd Stanu Cywilnego w Dębnie uprzejmie przypomina wszystkim parom małżeńskim, zamieszka-
łym na terenie miasta i gminy Dębno - chętnym obchodzić Jubileusze długoletniego pożycia małżeńskiego w 
Urzędzie Stanu Cywilnego o wcześniejsze zgłaszanie zamiaru organizacji uroczystości. Szczególnie prosi się 
pary małżeńskie o stażu małżeńskim 50 lat i większym, o co najmniej czteromiesięczne wcześniejsze zała-
twianie formalności związanych z otrzymaniem medali „ZA DŁUGOLETNIE POŻYCIE MAŁŻEŃSKIE”. Medale 
przyznaje Prezydent Rzeczypospolitej Polskiej. Wniosek o przyznanie małżonkom medali USC wysyła do Wo-
jewody, stamtąd wniosek trafia do Kancelarii Prezydenta. Prosimy o zgłaszanie chęci  obchodzenia jubileuszu 
długoletniego pożycia osobiście przez Jubilatów lub członków najbliższej rodziny. Dokładne informacje można 
uzyskać w USC w Dębnie, ul. Mickiewicza 32 - I piętro, tel. 95 760 23 37.                                                                                                          Maria Zając

kierownik USC       
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ciąg dalszy na str. 36

Z kroniki UrZêdU StanU Cywilnego
Na dobre i na złe…

19 listopada  2016  roku  w  Urzędzie  
Stanu  Cywilnego w Dębnie, mieszkań-
cy Dębna Państwo: STEFANIA I JÓZEF 
SĄCZKOWSCY obchodzili 50-lecie poży-
cia małżeńskiego - ZŁOTE GODY.

Dekoracji medalami „Za długolet-
nie pożycie małżeńskie” przyznanymi 
przez  Andrzeja Dudę Prezydenta Rze-
czypospolitej Polskiej dokonał Piotr 
Ryszard Downar burmistrz Dębna.

Jubilaci 50  lat temu wypowiadając 
„sakramentalne tak” z ufnością ślubowa-
li sobie dzielić razem dobre i złe chwile.

Przykład wierności danemu słowu 
jest powodem do dumy i radości dla naj-
bliższych i przyjaciół, a dla wielu dowo-
dem na to, że warto do tego ideału dążyć.

Z okazji rocznicy ślubu burmistrz  
życzył Jubilatom dalszych pięknych,  
szczęśliwych lat wspólnego pożycia, 
zdrowia i rodzinnego szczęścia.

Szanowni Jubilaci świętowali w 
gronie Rodziny i bliskich sobie osób. Z 
tej okazji otrzymali wiele serdecznych 

życzeń. 
Uroczystość upłynęła w miłej i ser-

decznej atmosferze.
Serdecznie gratulujemy Szanow-

nym Jubilatom tak  wspaniałego  Jubi-
leuszu.                 

Maria Zając
kierownik Urzędu Stanu Cywilnego

Chwila z Poezją

„Za wiele niepotrzebnych negatywów”

„Za mało odwagi,
by stanąć w prawdzie przed sobą

i jednocześnie przed Tobą...
Za wiele strachu,

by chcieć móc powiedzieć:
„wróć”, „zostań”, „poczekaj”...

Za słaba wiara,
by próbować nią zdobyć najwyższe szczyty,

gdy trzeba zacząć od tych małych...
Za mocna miłość,

która w swym cieniu staje się pułapką,
niż raczej bezinteresownym ofiarowaniem...

Za nędzne bogactwo,
które każdego dnia

tylko błagalnym wzrokiem czeka, aż je ktoś kupi...
Za bogata bieda,

która uczy pokory na wynos zamiast uniżenia...
Za chwiejne decyzje,

na których można byłoby
oprzeć jakikolwiek fundament...

Za mało prawdziwy Ty,
za mało wiarygodna ja,

żeby powiedzieć, że nie żałuję... ”
    

„…kolejny dzień tak po prostu uciekam…”

Jestem, a jednak mnie nie ma… Czemu? Bo po prostu uciekam, 
…nawet przed samym sobą…. Życie ludzkie to wielka gra pozorów 
i złudzeń, w którym gramy niejedną z przypisanych nam ról. Każdy 
z nas jest odpowiedzialnym pracownikiem, a przynajmniej stwarzając 
takie pozory, usiłuje być wiarygodnym w swojej pracy; oddanym studen-
tem/studentką, która trwale dąży do spełnienia swych potrzeb kształ-
cenia się; cudownym rodzicem, który zawsze wytrwale znosząc proble-
my i upadki swych dzieci wiernie im pomaga; szczęśliwą córką/synem, 
który niezłomnie stara się wprawić swoimi osiągnięciami w dumę swoich 
rodziców czy rodzinę, itp. Po prostu człowiekiem, któremu codziennie 
życie przypisuje niejedną z wyżej wymienionych ról do odegrania. Czy 
jednak, aby na pewno pełnienie ich jest przez nas prawdziwe? Ile jest w 
nas tak naprawdę wiarygodności i szczerej prawdy w tym wszystkim?... 
Na te pytanie każdy z nas musi sobie odpowiedzieć wewnętrznie sam…

Dzisiaj zastanowiło mnie głęboko, jak często każdy z nas niepotrzeb-
nie ucieka przed samym sobą, gubiąc tym samym to, co najważniejsze – 
swoje własne wnętrze… Czemu? Bo łatwiejsze wybory stają się dla nas, 
w jakimś stopniu przychylniejsze, może nawet korzystniejsze, a może po 
prostu brakuje nam sił, czasu czy chęci, by po prostu spokojnie pomyśleć, 
jak można podjąć je rezolutniej… Nie wiem… Prymatem w dzisiejszym 
świecie staje się egoistyczne dobro dla samego siebie, a my, mając oczy przysło-
nione złudnym i nietrwałym jego materializmem, dążymy do tego, by go mieć 
jak najwięcej… Ale tak naprawdę, po co?... Czy, aby na pewno warto?...

Zobacz sam… Pięknie wychodzi się tylko na zdjęciach, gdzie każ-
dy z nas jest pokazany tylko w tej nietrwałej roli, którą gra… Wtedy 
liczy się przysłowiowa fotka, nazwisko i tytuł w gazecie czy ulotkach, 
opinie o danej osobie w centrum na mieście, rozprowadzane o sobie 
fiszki, itd. A, ile w tym wszystkim jest tak naprawdę w pełni każdego 
z nas?... Czemu tak bardzo uciekamy, tracąc przy tym własną tożsa-
mość? Po co? Czy, aż tak bardzo iluzja dzisiejszego świata przysłoniła 
nam obraz samego siebie?…

Odpowiedzcie sobie sami w ciszy własnego serca…
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Sz.P.

Michalinie Brączek
Z okazji 90. urodzin 

najserdeczniejsze życzenia 
wszelkiej pomyślności 

i nieustającej pogody ducha 
oraz kolejnych lat w zdrowiu 

szczęściu i radości.
życzy 

dyrektor dębnowskiej książnicy 
wraz z bibliotekarzami 

Serdecznie dziękujemy Panu Edmundzie Ziole za udostępnienie 
skanów zdjęć z przedwojennego pałacu w Smolnicy do Działu Zbiorów 
Regionalnych dębnowskiej książnicy.

dyrektor wraz z pracownikami

Serdecznie dziękujemy darczyńcom 
za publikacje książkowe wzbogacające 

zbiory dębnowskiej książnicy w 2016 r.
Z uwagi na znaczną ilość osób 
nie wymieniamy Ich nazwisk.

Niemniej wszystkim
serdecznie bardzo dziękujemy.

  dyrektor wraz z bibliotekarzami

Sołtysom i Radom Sołeckim wsi:
Cychry, Dargomyśl, Różańsko, 

Warnice
składamy serdeczne podziękowanie w imieniu 
Czytelników i Bibliotekarzy za przekazanie 

środków finansowych na zakup nowości 
książkowych i innych materiałów.

dyrektor BPMiG
Monika Piotrowska

„Zawsze być sobą”
„Czasem wystarczy chwilka samotności,

 by tak naprawdę docenić
 wartość drugiego człowieka.

 Wtedy nawet zwykły uśmiech,
 może sprawić nam

 więcej szczęścia i radości,
 niż cokolwiek innego.

 Dopiero, kiedy coś tracimy
 jesteśmy tak naprawdę w stanie

 docenić tego wartość... 
Nie sztuką jest udawać,

 ale sztuką jest móc zawsze być sobą.”

  mgr Kamila Sokalska
(doktorantka IV roku Pedagogiki US)

ciąg dalszy ze  str. 35
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ciąg dalszy ze str. 35

Dêbno i okolice

Do twoich obowi¹zków
w sklepie nale¿eæ bêdzie:

OBS£UGA KLIENTA
PRACA Z TOWAREM

DBANIE O WYGL¥D SKLEPU

Szpital w Dębnie 
Sp. z o.o.

serdecznie zaprasza Panie
do korzystania z zajęć

Szkoły Rodzenia
Spotkania organizowane są dla Pań już 

od 24 tygodnia ciąży. Odbywają się w godzinach 
popołudniowych. Zajęcia prowadzone są przez 

mgr Dorotę Flaszowską-Mróz
specjalistkę pielęgniarstwa położniczego.

Szczegółowe informacje i zapisy:
tel. 506 212 448 
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